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NOWA
łV c n t  mcratę i ot/łoszenia (iuseratyj oprana się nsdsrlań wyrost do Art mini ‘ trący I 
, Mft'. K eJ?n rtn y“  w Krakowie.

E  eda lit*ya : u l. T .jg ś tH a ń sk a  18 . A d io h  I s t r a c y a :  u l.  -»iv, A n n y  3 . 
T e le fo n  R (  d a k r j l  41 I d n i l r l s l . r a e y i  241 . Ula -ozmhw z im ie f s e o w y c l i  1572 . 

Nr rach. poczt Ka.v oszczędnoSoi 857.484.
Hel opisów ruirttykanych HcUal ci/a nie sura M,

W e l  .wm vie sprz? .aż ijnmerów po 30 h : w biune dzietinikńw S. Si wołowskiego, 
olica Trzeciego lltja I, 5 i w S lu lz e  1'ichna, ulica Karola Ludwika 9.

Cena numeru 30 hal.

P r - e n m m * p » t ę  p i p a s y f m a l a ;

S a m ie l e e o w ą .  A im b  'Kraoyi ,N iw e j Reform.-* i wszystkie urzęir paoit.>vro: m i e l .  
S fO H ą :  Administracja „Nowej JtoforniT*. — Gł6waa tratiks w Rynka. — A gen c ji J. 
Hopeasa i A. Salomonowej, nl, Szczep adska 9; IJLoio dzienników M. Hnpczyca, aL Jagiel

lońska 7; Trafika w Sukiennicach.

Zamfej conrą promroerati. 1 ogłoszenia M o ty l przyjmują: We Lwowie 
Warn d enników A  RnchsUb, nl Karola L: aw'ka 21; S, Sorolowski, ni. Trzecie -o Maja 6 
W  J  ts ltLW łu  3. bociyńs^a. — IV T a r n a w ie  M. Roof.oh. -  W  V  f -  n.fs H -_a*n 
Uoldiohm ed (spriodks odizielny:h numerów), l. W oliic.ia «. — H. Duke- Nschfrk md 
H ^ en s fs in  & Vogląr (tek ir w Hamburgu, Fiankiurcts n. W., ilerlinie Iip .ka . Lazrlel 
I Wrocławia, — R  Hosso, (tikżo w Warszawie, Berlinie, H.imi ir-ja, MonistU" m i Nor m 

o-r i  zol. — H. Schaiak. Woltraite.

o m ,  od u.e;so.

i'50 od

W Y D A N I E  E O B A H N F

• w r - — pw •» iv uu wier»Ła. u ki aa lane! aryczny. cvuowv akoTnbi-
nowany, pierwssy raz K  l*r»a Z a łą c z n ik i  do „Nowej Reformy" (prospekty cyrknlarze 
ogłoszą a t. p.) Prryjmtiye aie « .  ceno 2 krron o<ł IW  e-zempl. dG ran I js, ’wvoh, a l k  

11 senwmpL. dla miejscowych orenmnoratorŃw.

Pierwsza ig ia ia .
(KorcfjK Jiilom-ya ,,N:. Reformy'1).

W  a r s z a w a, 24 J u tego.
Sejm zadebiutowai wielką debatę nad dekla

racja. prezydenta ministrów. Debata składała 
eię właściwie także z szeregu deklaracji, wy
głaszanych przez przywódców stronnictw i klu
bów sejmowych w porządku ich siły liczebnej. 
Nie była to je -zez o walna batalia c-pinij i dążeń. 
Była to raczej tylko rewia, przegląd paradny 
poszczególnych mdl.ów partyinych, które pre- 
'zen tow dy swojo sztandary bojowa. Element 
właściwej walki 10 lokował się tylko uo wy
krzykników, któiemi przerywano sobie nawza
jem wywody. Dowcipem i wynalazczością te 
wykiizykuiici nie błyszczały. Ale w każdym ia 
tle świadczyły o lomporameacio i rozmachu 
'„bojowym11. 'Namiętności w tej debacie jeszcze 
nic rozgorzały. Ac: z.cze umy.-łóu nio podnieci- 
ły, języków nic w ym tizytj. Wszystko to 
przyjdzie później, jako r/.cez naturalna i konie
czna.

Sonia rewia daje możność ocenienia w najo
gólniejszych zarysach barwy pod fctórcmi na 
bojo dialektyczne ww idą poszczególne stron
nictwa, tudzież kierunku działania ich zbioro
wych energij. P-kKrfccyte, którą złożył prof. 
Grabski imicnie y v. ią/.ku ludowo- narodowe
go , bida na-tmjona na ton wtadzy i rządzenia. 
Mówdło lit .'tiyMndei.wfp Icróre uwa-ża, żc> }«nvin 
no rządzić w Sejmie i państwm, i które chciało 
tlożyć dow ód uz.ilobiicnia do tego lządzonia. 
i Wiec mioszanima mementów tnniurkowauia 
r. clmchi uwzględniania potrzeb i dążeń szero
kich mas. Program robotniczy i agrarny, roz
winięty w deklaracyi jest pełniejszy, niż, w o- 
świadczeniacli któregokwlwiek innego suonnic- 
twa. t ln iano tu za] redukować już, pewną peł
nię poglądów, skon itniowanycli z myślą o kmu- 
proniisio między interesami państwa, jako ca- 
tośc. a dążeniami szerokich warstw ludowych. 
Przyszłość (draże., o ile konstrukcja la jest wy
trzymałą. Dzisiaj za mało naetręczą ona sposo
bności do krytyki rzeczowej, ponieważ tak jest 
przeprowadzona, że ma wlaśnio tyle treści, ile 
jej potrzeba do wywołania wiażeuia, pewnego 
realizmu, ale koakrotnycb pomysłów nie za
wiera.

Dasz.;,ński, jako leader soy\aliś>.yc/.io, za- 
produkował na rewii —  wielką ngodowośó. 
Zamiast jaskrai,cp;o .stroju i mocnych gestów 
rutynowanego toipadora, widzieliśmy blado
różową ^zatę i różdżkę oliwną, ktorc miały 
markować —  amola pokoju. Tak spokojnym i 
tak przyjemny ni w sweiu wystąpieniu orator- 
skioin bał w ciągu tej wojny pos. Daszyński 
tylko raz jmlen —  mianowicie, kiedy przed ro
kiem na Matko. Boską Częstochowską zaklinał 
lir Czernina w delegacyi vu n.yackioj, aby 
w Brześciu Litów skini dobrze rozwiązał sprawę 
polską.... Główrą część wywodów leadera so
cjalistycznego zajęda apologb rządów Mora- 
czewsikicgo. Cechowało ja. wielkie zaufanie do 
—  łatwowiennoócł słuchaczy'. Twiea-'lzc-nie zaś, 
że rząd socyaWyozny niczego inaefo nie pra 
griąl, jak ty lko stworzyć -Qejm, wr któiymby je
go wkiisiuc stron iictwo stanowili) zidkomą 
mŁiejszr-ść, było wystawiemiean tej ł;n wow ier 
ta.4ci na. najbardziej ryzykowną prói.ię.

»Ponr łlhorwiem- de drapcau« atel ow ał pas. 
Daezyćc ki komitet pary ski, ale raczej tylko de 
monstiracyjime, bez tej webemencyi i fu/y i bo
jowej. które urnie rozwijać. Natom ast zaś sa
mo »«JlP&*ć« prezydenta ministrów osz, n dzik z 
wielką kunuazyą mc o nim pro wie nie wsą>omi- 
i.ając. Programu politycznego już nic socyali- 
fityrc7.mg-). lecz choćby tylko socyałnego w mo
wie tej nie było wcale. Twlko jego miejsce zo  
fctało zaznaczone krótldem a wymioiyiiein zape- 
WBieniem, że i-artya mówcy nie clice Boisk’ 
>nagmać na żaden systein«, n;e clice »wyIcręcać 
jej czkmków-s... Jcrinein słowem usłyszeliśmy z 
ust pos. Daszyńskiego mowę wielce umiitekowa

• GUbTAW DANILUWBKI.
c  T Ę T E M T

ną i pojednawczą we wszystkich k ier inkach. 
Pow tzecłmie też zrozumian j ją, jako ofertę de 
współudziału w  rządach. W  Każdym rai.ie mo
wa ta dowiodła, ze sooyaltóei, 'Którzy poniósł 
m f  pr.zy wy borach talk wielką klęskę, mieli 
przed sobą dwie -drogi w Sejmie: albo siniej' de- 
inagogii lewicowej, albo umiarkowania i przy 
stosowalni a, się do istniejących warników, wy
brali tę drugą drogę. Jeżeli na tej drodze wy
trwają, będą &ie cieszyli wszyscy, którzy ora_ 
gną jak najrychlejszeg’ rozpoczęs^a solidairnc-l 
i realnej pracy koło budę wy państwo,.

Deklaraoyo obu największych ugrupowań 
chłopskich —  iYitosa jmieniren PiastnrwcóW i 
Sbdnrddogo imieniem Idiugutoiwcdw, miały w 
sobie o wiele więcej pierwiastka klasowego i 
bojowego, niż mow& Daszyńfk5eg'o. Różnica 
między obiema teimi grupami cltłopskiemi nie 
rysuje się na tle tycii dekłaracyj dosifeat-ecizinie 
wyraźnie. Ten1 plastyczniej za to występuje na 
ictu tło ich —  wspólność w  dążeniu do radykal
ni j reformy agrarnej i w skłonności do rnepa 
trywMm wszystkich spTa-w budowy państwa z 
punktu widzenia klasowych i stanowych inte
resów7 clilojiskich. Fakt ten potwierdza tylko 
ogólne spoistizeżenie, uczynione zaua® po zebra 
niu się Sejmu, że nad pracami jego zaciąży spra
wa agrarna, że połowu posłów przyszła do nie 
wykuńcaonej jeszcze sali sejmowej u.i W iej
skiej przedetfszystkiem po ziemię, po jak naj
więcej ziemi.

Baierewski i jego gabinet odnieśli z wy cię 
5iwo w  Sojtnie. Największe etronnictwo Rcjmc ■ 
we.a za. niem szereg maiycłi oświadczyły mu 
cmaznio poparte. Stionnctwa zaś predesty
nowane do opoz.ycyi, zachowały' spokó j i umiar- 
kowamie, w-trzymując. się widoczi-ic ud nz.iMe- 
nia odrazu wszystkich La1 na stół. ded tu 
zrozumiale, p»onioważ kmisolidacya sil eejmo- 
ivyc.li ciągle jeszcze jest w toku. Z-a kulikami 
odbyw-ają się targi i układy. Każde stioamidtwo 
przeto rezerwuje się, nie chcąc ich popsuć zbyt 
wcz-osnem pu^z^zeaiem farby. ?

odbywać ię będz:e na podstawie ugody a 5 li- 
sto-p«iła 1918.

Podpisano: P i ą t k o w s k i .

Obawa przsd P&lakaml.
P m  myśl, 26 lutego (PAT). •>Zieirii:i Przoniy- 

«ka« dc nosi z  Łupkowa:
Do Mozo Lahorcz przybyły t m  kompamo 

ukia-lńsk.ę i  featisbiitsanj maszynowymi i dwoma

jjowiedzieć także i innym potęgom Lurupy, je
żeliby nie miało za konsekwencją odbuuowania 
Polski wolnej, kwitnącej i mocnej, która po
winna być w przyszłości jedną z Rajwiększyfljh 
gwaraircyj pokoju.

I VviesA-ie po;. J a b i o n o w k i w przaaaó- 
w.piiiu o-.obuofii jiowitał juzedetawicicln. wLo- 
sk:,go p. M o ,n ta  g n a. Ten odpowiedział pięk
nem i serdeczneni przeinówienicin. nodkre'ia- 
jąc braterstwo 1 pokiei. ieóstwo kultury pol&ko-a r m r t a m i, celem c w e n tu a te e g o  p o w s t r z y m a n ia . .

utaku p m  lego Z rniepol oi nie wśród Ukrain- ^  ^  ' ?Z; C'
ców wwiwcłała posiaiwa Słowmkow, k+orzy cicr- T„s.rt ,

J 1 n. . >. Jako ostami przemawuał prezes warszaw-,kiejpną straszliwie od Czechów i z całą nadzieja 
Ł.po.glądają ku Polakom. Czesi bardzo się o!:;i rndy inicj'si;icj B a l i ń s k i .

nłe kolejowe między Satoralia Ujhely a N agy ' I W i W  umiinis pslslii palskfsgp
wlają pol«klej pomocy dla Slowakow. Połączę-,
nłe kolejowe między i 
iliku’i  jest. przerwane

Dzliitsln&śf Kfisnlsyi tozeiEcMi
f iu/

Warszawa. 26 lutego (PAT). »Kuiyor Polski 
ogłasza rozmowy jednego ze swych redaktorów 
z amba-adorem N o u i e n s e m ,  który miedzy 
innemi powiedział: Aklamowanie Paderewskie
go 5 uznanie rządu polskiego przez kongres po

P rzem y , 20 lutego (PAY). »Ziemia P r z e m y - .  koi0" T  jest faktem niezwykłe doniosłym i po- 
, - • " v.iuno byc należycie ocenione, jest to bowiem

- ! pierwsze taktyczne i definitywne uznania Poi- 
Mimo zawieszenia broni Ukraińcy w dmu sm ^  państwo samodzielne a rządu polskiego 

dz5skjszym koło Mościsk i w druglem. jeszcze za prawowite jej przeósta-wicielsiwo. W konsc : 
miejscu atakowali nasze pozycye. K&mi y r  <lla kueucy. tego kroku należy oczekiwać w naj
ruzejmu w vjeemda do Sambora i Ohyrowa. W  i ^ '■ lzlr|>o «zai ie nawiązania oticyakiycłi stosun- 

, . .. . . . , ! kow miedzy iiu>earótv.raini euteaty a Po lską.— I
rzemyt. u - Od .̂ji l-ozejmowej weno-, Teraz.dojuc-ro otrzyma Polska prawo wysiania j

d ii ze strony polskłoj .pułkownik Toksler i por, swoich ohcyalnych przedstawicieli jako aniba-l 
StanecKi, ze strony koalic.yl oficer wioski po-f sadorów', konsulów itd., j^Ji.oczc-.uic mccar-| 
ruezniik V o r i n i .  Delegat ukraińs-ki tukżo tu ' stvya koalicyjne nie c nitszKaią wysłać swoich ‘
przybył i ma się przedstawić bryg tdyom ri ® Fokki: Co ,ih ^yriąc*} w Polsce,

, . . . . nusyi en tenty, to me jest ona żadną ambasadą,
Minkiewicz, o iw.-vv 1 1* renoe urzędują ze strony lec/, jest wysłannikiem kongresu pokojowego, 

i poi kiej ]>oxlij.:!dkou uik Rycliliós-ki i por. lir. kt-órej zadaniem jest zbierać informm-j c.

Sąotia polsMo-czcs&fi.
Biuro prasowe Komisy! Rządzącej donosi 

pod datą 26 bm.:
Na uiocy ugody wojskowej, zawartej w nocy 

z 21 na 26 bm., pomiędzy wojskami polakiem i 
a czeski and, wojska polskie obsadzają dzisiaj 
26 bm. Cieszyn, Fryszuit, Trzyniec 1 Jabłon
ków. Według umowy jednak artylerya polska 
nie może wejść do Cieszyna, zaś artylerya cze
ska ina się wycofać poza Ostrawicę. Zagłębie 
węglowo mają obsadzić oddziały wojsk koali
cyjnych.

Zarzad cywilny poŁsU rozciąga się na te 
wszystkie gminy, krów były objęte umową i  
5 listopada, a więc powiaty: bielski, cieszyński 
1 frysztackl, 2 wyjątkiem szesciu gmin.

Dzisiaj (26 bm.) odbędzie się w Pruchnej 
konfereneya między przedstawicielami kolejni
ctwa polskiego i czeskiego w obecności człon
ków komisyi koalicyjnej w sprawie uruchomie
nia kolei między państwami połskietn a Cze
śkiem.

Krasicki, ze st.rony ukraińskiej por. Lisiewkz. Walki z hoSszswikair.i.w Samborze podpułkownik W o ic ja w s ld  i fąur. (
Zajchowski Kom wy 9  te powołane są do czuwa- Wareraawa, 26 lutego (PAT). Komunikat ezU-j
nia nad nienaruszalnością zawieszenia broni. _generalnego wojsk p-oDkicli z dnia 25 Inn.:
Podobne koutisye 
stacjach węzłowych, j

utworzono we wszystkich L 1 Ł i .li. i M o r u  ^  S«?: fcfe'
* "wicza: Oaelziały nasze obsadziły wms Miklasze-

zk Bobrka, Sokal i Kra- w;
sue. _ 1 Genjia goi. Łisdkwskiego; Po zaciętej wbiecj

zdobyto etacy-ę Kosów i Biten (dO kim. na TrO-j 
i ludni o wy zachód od Baranowicz). Bolszewicy 
jw  popłochu uciekli w kierunku Baranowicz. — j 

Wzięto do niewoli iprzeszło lód jeńców, zdoby-i 
to kilka karabinów maszynowych i wielkie za-j 
pacy amunicji w Kosowie. I

j)0witalne ł> iłc-nrvka Kadoua, na przyjęciu w .  ̂ '  ' ' p‘l ' ?n*
nesursie fcupoołdej danem na ozość misyi en- c,wak^ a PjO^dzona pod dowmcztwc.n kup.-, 
tenty, powiodziei między innemi: , tona Powrozmclaego. miała zupełne jiowocze-i

Od pieranych (łm walk v roku 1914 pro-.n*e‘ ^ P ^ d z d a  <ma ao wyporem Ukraińców 
bleor* ąwlski stanął przed państwami wojujące- ^ ,za °.c, Kajczy pedkro ic skme -iną 
mi. Jego korzystno ■ związar. - nastąpiło po ^  ^ z l w c m  po-u 7 -
trudnościacłi .poroziinnienia eię, a kiedy runął „  A  I l . ‘u. " Z1J;.0 ^
5 w ią zek  m a ie tw  c e n tn ln ro h  P o ls k a  mi w s t a l i1 ,pr* ® “ 0 J&nC0W’ t<>m 1 o h ( 'c,' :>. zd o b y to  związek państw centra tej oh, m o k a  pow. ata.g karal[)-ni5 w ma-zynowycli
z (po(jpioi:ow, odrottaona i mloaa. Dzjs z  n^szą n - : , • . •
roczyistościi| łączy się fakt, że mocarstwa poro- znAktvcn.
zumienia u ,naly rząd polski za pełen inteligec - a 1 c - a
eyi, ofiarności patryotycznej i bezinłertsowno
śd. Polska, która była do-tąd symbolom nieza
służone; niewoli, oby była odtąd symbolem 
tryumfującej wolności.

Przcćlśtaarieieli angielskich powitał następ
nie w języku angielskim Rogier hr. L u b i e ń -  
s ». i. Odpowiedział mu przedste wicieł angielski 
Sir F s m e I1 o w a r d. który wyraził nadzie
ję, żo Polska ma teraz sposobność do najwięk
szego rozkwitu, ale dojśt do tego będzie mu
siała pr.^dewszysikiem własny n wysiłkiem 

Przedst-nwideł przemysłu polskiego pau Erun 
przemawiał Jo reprezcntacyi Stanów Zjedno- 
cz-onych. W  imieniu mfcyi amerj kaliskiej od- 
powiedział generał C e r 7, o n. Następnie poseł 
Henryk Radzkzewski pcwitał epecyalnie ąiości 
francusluch w niezwykle eerdecznycli słowach.

Na przemówienie te odpowiedział ambasa
dor Nouleno, który zakończył: Teraz zwyc.ę- 
stwo, tak drogo okupione, nie dałoby owoców 
trwałych, najpierw Francyi, a ośmieliłbym się

ftzyfefi* misff wtaifij« resursie 
kupieckiej.

Warszawa, 26 lutego (PAT). Ambasador 
odpowiadŁjąc na przemówienio.N  o u 1 e n

120 karabinów

w 3 c b od  n i a: Zawieszenie

Biuro prasowe Komisyi Rządzącej komuni
kuje nam w dalszym ciągu:

Ekspozytura Rady Narodowej Księstwa Cie
szyńskiego otrzymała deisfoj na-.ępiijacy tele
gram z Bielska:

Wojsko polskie wkracza dnia 26 bm. do Cie
szyna. Zwinąć nałoży natychmiast ekspozyturę 
Rady Na-odowej w Bielsku Unząd żywnościo
wy w nr: z zapasami żywaoóci ma natychmiast 
przeprowadzić się Jo Cieczy aa. Adrninistracya

broni.
W zastępstwie sze?a sztabu generalnego 

H a l l e r ,  pułk

taeustanne aiaki mem*ecrkse.
Poznaii, 26 lulego (PAT). Komunikat glów- 

nego do wódz twa:
Grupa p ó ł u o c r i a :  Pod Nową AVsią nie-

{irzyjaciel uderzył na mi-ze fiostemmki. ale ge 
po krótkiej wal&e odparto. Pod Mieczkowcm 
znaczniejszy oddział nicprzyiuci i - k i przepra
wił się przez Noteć. ls.ontratak na.-z wyrzucił 
Niemców z powrotem za rzekę. Zatop:oiiO trzy 
czólua niomć.-ckie. Niiwnkrcka art-j lerya ostrze
liwała Węglowo, lwanowm 1 Busko, a dziś ra
no Zamczysko, Litę. Nowy Dwór i nasze pozv- 
cyo na p.awem skrzydle. Utarczka z ] et trałom 
niemieckim na północ od Budzynia. Zresztą 
wszędzie spokój.

Grapa z a c h o d n i a :  DzKń wczorajszy mi
nął na froncie spokojnie. Kopanieę ostrzeliwała

} :

aiinie artylerya nieorzyj&cieiska. Po południu 
na 1 ilk.a .ntiycii wsi padły pojedynczo jKiciski 
1 ruiny. Ataków me było. W  nocy czynność ar- 
tyleryi pod Zbąszynem i KopanJcą.'Pod Kd- 
n»m odparto mmejsze ataki nieorzyja-ciclskii'. 
Maryanowo obsadził niepraj jaciel. Pod Lesz
nem na ogól nieprzyjaciel zachowywał się spo
kojnie.

Grypą p o ł r d h i o w a :  AYydawy obrzucił
niojtrzyjacel bombami i przeprawił się na 
wschód od tej wsi przez Orlę on,z atak),wał 
Kubeczki. To krótkiej u ta raz oa wyparto go 7. 
powrotem az rzekę. Pe zyce jK)d Krotoszym m 
oorzeliwała artylerya niemiecka. Na irnycli od
cinkach spokój.

Szeł sztabu generatnego. (

Dtisęucoa psłsRp na Kongresie.
Faryż, 20 1 ufego (PAT). Badiotelegram - •- 

eyi k akow-kiej.
W p jniedzu.łek o godz. 8 po południu zebrBi 

się miiństrowie koalicji i państw snrzjnnicizn- 
nycli na konferencję. Przedstawiono im repre- 
zeutantew Albanii, którzy przedłożył: preten
s je  Albanii co do zwrotu kraju. Delegacja poi 
ska przedstawiło waiokki, otrzynname oa Komi
tetu ivykonav.czego Marszałek Foch był obec
ny na kOiiferencyi Następna konfereneya odbę
dzie się we wtorek. ;

i

Ôesi ostemplowali banknoty.
Opole, 2G Im ego (PAT). Rząd czeski zaniknął 

zupełnie granicę od strony Niemiec. Powodem 
u-go jest ostomipKiwarrio przez penis1 wo czeskie 
bank no (ów.

r  V i  1 ;

Bszcioinosć nismietka.
Berlin, 26 i u lego (PA T ) Biuro Wolffa donosi 

ze Spaa:
Generał Itaiuinerste'tt wręczył wczoraj &o- 

jusznikoni przeslstawienie >okrucieństw*, po- 
peluiaiiych w prowisicyi poznańskiej przez Po
laków na obywatelach niemieckich. Zauważyć
wypada, że materyał (o n.‘ i-zu]>elny, gdyż fco- 
munikaeya z niemieckimi rd) żarami, obsadzo
ny mi przez Polaków, jest pi zerwana. Gen. Ilam- 
mer ;(,c n zakoiiózył. że koniecznem jest jsilożyć 
kres »niohi(hk;?mp< poslępowaciu Polaków.

tłrtiM o okupccgi ntsdrensKich '>otorfe
Amsierdam, 2(i lutnio (I ’AT). Z Pąryża do- 

no.-za: Pichoo oświadczył w mowie, że jego 
zdaniem obsadzenie obszaru wzdłuż Renu po
trwa dłużej niż rok,

Jak don u, i ja  te u z dzieuników francuskieh, 
komenda svojsk ojuszników na owym obsza
rze rekwiruje wicie mieszkań, celem pomie
szczenia licznego sztabu urzędników. Pismu 
huncu.śkie donoszą, że Tielion rniał oswiaaczyć, 
że mowy, wygłoszone w Weimarze, dowodzą 
potrzeby okazania Niemcom ta są zwyciężeni.

Położenie miilfsrse Sosji śwt̂ tie.
Helsinnfois, 26 lutego (PAT). Dziennik »S'e- 

wiornaja Ko,nuna« donosi, że Trocki wygłosił 
do jeńeów^fctórarj powrócili do kraju, mowy o 
(Hdożcni i na froncie. Trocki powieth :al, że po 
łożenie wojskowe Rosyi sowieckiej jest świet
ne, gdyż iron! generała Krasnowa został oba
lony, a siankiem pokonania generała Deniklna 
droga do Turkiestanu stoi o tw o r e m  Jednakże 
z drugiej strony są oznaki, że państwa skan
dynawskie i 1'inIanJya zawarły 7 Estenią przy
mierze zaczepne przeciw Bosy i. Potrzeba uprze
dzić ten atak.

t7r%r-.
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P o w i e ś ć .

(C ią j dalszy.)

' W  dzień zaprzątała ją praca, dopiero w EuCy 
■oddawała się ciłkowicie najdroższym imerze- 
nSoffn, nieraz wstawała i przytrzymując zsuwa
jącą « ę  z ramion koszulę, uchylała ostrożtnip 
drzwi i mi palcarli, drżąo ze wzniszenja, skra
dała s:ę do jego lozka. przysiadała na brzegu, 
pochylała się nad jego poduszką i, trzymając 
w pąkacli ust pocałunek) szeptała najtkliwsze 
słowa miłości.

Czyniła to często, jakby chcąc nawyknąć do 
tych rri7]:os7nvc)i odwiedzin, na ktOre dawniej 
nie śmiała się zdobyć choć nieraz łekko obu 
dioua o tej godz.iinic świtu, kiedy upojone du
sze kob ecu stają się jedynie płcią, coś ją zry
wało, by wbiedz do niego 1 raz jeszcze uściskać

—  Pewnie pan nrędk>< przyjedzie? —  (lopy- 
tyv Ba Kasia, wadząc jak pani spie-zy i ją do 
roboty pizynagla.

—  Za kiiica dni, finsfu, może pojutrze, poju
trze —  powtórzyła- i. silnie wzruszona, objęła 
łą mocno za szyję i wycałowała gorąco.
« Teu w } bucli czułości ze strony pam podbił 
ttstatecziiie wierną dziewczynę, miała nawet 1 
tego ]iow'odu pewną utarczkę z Michałem przy 
)buuni.

—  Macie —* komenderowała —  naszykować 
(Dn wapna na jutro do wybielenia kuchni: panicz 
przyjeżdża.

—  Co ten oficery
—  Właśnie,
—  Bieda będzie, jak p.an przyjedzie —  skro

bał się w giowę Michał.
—  Pam, a którędy? Pan ma taką panią, a 

mnie zaie&epki-ł.
—  Zawsze przec‘eż...
—  Co wy7 wiecie, chłop zawsze za chłopjm 

ciągnie, nie pilnuje domu to i, ma oficera, jak 
mało wanie. »

—  To prawda i godny pau, jak wychodził, 
te rui dal teki papierek, com do-iał za niogo 
15 rubli.

Zlustrowała raz jeszcze wszystko. Zebrała 
swo listy i po pewnej chwili wahania z deter
minacją wrzuciła do jego szufladki. Bez zaję
cia ostatni dzień dłużył się jej niezmiernie.

Gdy jjię ściemniło, zadyspon-owała wysto 
\vny Pbifii; i kola.cyę i położyła się wcześnie.

Długo z z.tmkniętemi oczyma słodko marzy
ła, a potem jeszcze we śnie, wreszcie zasuęła 
głęboko i naa ranem obudziła się zdrowa, lek
ka i wesoła, jak ptak.

Dzień był jasny, po przymrozku, cudnie is
krzyły się srebrzone szronem drzewa.

Pani Lena szybko wypiła śniadanie. Ubrała 
się w łuterko i aksamitny toczek i 7. nicimialą 
nadzieją, że go może spotka, wyszła ua spacer. 
Szta sprężystym kiokiem po stężałej drodze 
tak szybko z wrażeniem rozpędu —  że joj się 
zdawało, że ją coś unosi, podrywa,

Licho było. Czasem pękała tafelka lodu, lek
ko szumiały brouzowe liście, trzymające się 
dębu. Spłoszył ją silny fu-kot kuropatw, pory- 
trająoydi siu z wąwozu.

Minęła krzyż i zatrzymała się pod kapliczką, ILena cała w płomieniach wybiegła na ganek
! gdzie go pożegnała, gdy wyjeżdżał do obozu.
; Pyl to murowany słupek, otoczony baryerką z 
.łaszkiem, pod kiórym zawieszony był za 
zkłem wizerunek Matki Boskiej.

Na balaskach wisiały zwiędłe wieńce, spło
wiało -wstążki, wota dziewcząt wiejskich, które 
tu się zbierały w majowe wieczory i śpiewały 
chórem nabożne pieśni.

Pani Lema uklękła, oparła głowę o sztache- 
Lki i z otwartego jej serca, jak wonny dym 
z trybuterza unioąi. się lotne v. /.nużenia, roz- 

[ taniała się v e  łzach dusza, z piersi porywały 
,się jakieś ufno, serdeczne zwierzenia miłości, 
i; a ki o tylko rozkochana córka składać jest zdol
na, kochająnej, wyrozumiałej matce. Wstała ij

i zgasta: stał przed nią ośnieżony parobek:
—  Mam list —  rzekł i wręczył jej kopertę.
Dala mu obiecanego rubla.
—  Tyli świat i taki psi czas.
Dodała drugiego, dostrzegła stempel poczty 

polowej i nieznanem pismem skreślony adres.
Zapaliła cala w  dreszczach lampę, wydobyła 

cienki arkusik i czytała:
Szanowna Pani!
Spadł na mnie smutny obowiązek zawiado

mić panią, że w dniu 23 bm. porucznik Stani
sław, Bohdan Borski poległ waleczną śmtercią, 
w bohaterskiej szarży.

Straciła oddech, zbladła śmiertelnie i w 
szklanych oczach już się tylko właściwie odb.-

j,i.kirus poiozumiewaweząm, pełnym szczęścia jały, jak w  zwierciadle nie sięgając zawalonej 
spojrzeniem lazurowych otou pożegnała obraz!pierwszym zdaniem świadomości dalsze słowa, 
i polna otuci 1 y i pogody powędrowała do domu. | »W  przekonaniu, że parńą mogą interesować 

Borski dnia tego nie p./.yJechał. Kasia po- .szczegóły, dodam, że stało się to pod wieczór 
! eieszała p.<nia, że na pewno przj jodzie jutr A  w odwrocie, w którym stonowaliśmy arjergardę 
[albo pojutize, bo jej dwa razy łyżka wypadła
jz ręki, co zapow iada miłych gości. A le wróżba 
ta nie sprawdziła się ani nazajutrz, ani nastę
pnego dnia. Za lo zepsuła siu pogoda, padał 
gęsty, kaszowaty śnieg i topniał w locie. Pani
.Lema znużona ctenerwującem

znaleźliśmy się w sytuam  bałrtfzo cięż 
Jciej, pod na porem przewazająeycii sił wro
ga. którego ta szarża zmięszała i powsirzy. 
mała W  nocy nadeszły posiłki, odzyskaliśmy 
plac boju i nad ranem znależliśro\ ciało poru

waniem. <■ znika. rJ ak mało się zmienił pm śmierci, że
Siedziała ))rzy oknie i zranionemi PzysMt pa- zdawało się, iż śpi i tylko sztywno wyciągnięta
trzyła w świat, z troską, że jeśli nie znajdzie 
iconi, będzie musiał brnąć piechotą w' taki fa
talny czas.

i —  Cnyba przenocuje —  pomyślała i podnio
sła się nagle, czując, że jej krew uderza do

ku gardzie odrzuconego pałasza ręka świad 
ożyła, że nie żyje. Kula wroga przeszyła mu 
pierś na wylot. Pochowaliśmy go w sosnowej 
trumnie ze wszystkiemi honorami wr powsze
chnym zalu całego wojska, znała go bowiem4 O 7 4I ł 7 u*   1 “ / — — ’

glow7̂7. Za sztaclietami majaczyła. (Rybko posu-jpiechote i kawalerya i cieszył się ogólną sym 
wajaca się postać. Odemknęła się furtka. Pani.pafyą.patvą.

..Bohdan przeczuwał swój zgon, w wilię fa
talnego dnia zwierzył mi się, jako przyjacielowi 
z ławy s kołnej ze swych obaw, a gdvm go 
zburezal. od]>;irl-

,,Na tcszelła wypadek oddaję ci ten pierecio 
nek, który (wypisał mi adres) zwrócisz właści
cielce i zarazem zawiadomisz o tern. c o się 
stało“ .

Dał mi leż dla pani zapieczętowany l i s i ----
„To  —  wręczył mi zawinięty w bibułkę miękki 
przedmiot, jak się przekonałem później, pukiel 
jasnych włosów, związanych wstążeczka —  
włożysz mi do grobu, zr niast serca, bo sercom 
legnę om, gdzie zostaw n.eru wrszystkie moje u- 
czueia, daleko pod starą iipą“ , Wszystkie jego 
polecenia spełnitem dokładnie, pierścionka i li
stu przesłać nie mogę, ale przy pierwszej zrę
czności to uczynię i może być pani pewną, że 
predzej czy później otrzyma '. Koń jego Der
wisz zginął bez wieści. *

Łączę wyrazy wysokiego szacunku
K a z i m i e r z  J a m r o t ,  porucznik.

W  miarę, jak pani Lena czytała, poczęło 
jej się wydawać, że kręte zninki pisma po
ruszają się, jak rozdrażnione żmije, odrzu
ciła ze wstrętem list, ale żmije obłazily 1 

czołgały siu po jej ciele. Oszalała z przerażenia, 
zakręciła się po pokoju i, szukając wyjścia, na- 
macawszy drze,i, wyskoczyła na podwórze jak 
obłąkane, zatoczyła koło i wpadła- znowu do 
mieszkania.

C. L  n.
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(Kor/apcndfncya ,,N. Reformy").

Bia‘ a, 24 lutego. Z Górnego Śląska przedarło

chorych, których lezy tam 50. ^koło 100 osób 
jost w  tA-serwacyi. Pmrna Ele jesl obowią ra
na do przyjmowania zamiejskich chorych do

zapewnienie nauczj ciUslwu należytego wpłjwu 
na życie szacolne Rada nnuozycieMja ma prawo: 1) 
Kontrolowania władz szkolnych; 2) zakradania u

ty ch  za k ła d ó w , tym cza sem  szp iLal k ra j. ów . m otyw ow anego sprzeciwu, 3) in icya lyw y . Poszcze-
rie kilku irtoścMn polskich crzaz kordony nie- Łaaaaaa nic ma dla, nich miejsca. CLwray więc 8^I»e Rady nauczycielskie wytworzy własny organ 
nieckifi i czes tle i nio bacząc na niobezpieczeń- maja roznosić po mieście epidemię. Mówca, centralny, który będzie w tym stosunku do mini-
scwo życia L mienia, dostało s:e ozcząśliwio do 
filii Banku krajowego w Białej, ofiarowując 
506.C30 marek na państwową pożyczką polską. 
Ten patryotysm włościan polskich z Górnego 
Siąnka jest rzeczywiście budujący i powinien 
służyć za przekład dla włościan z całej Polaki.

Ofiarność ta świadczy takie riezbicio o nol- 
zkir: ctarrkferza Górnego Śląska, którego lud 
włościański i robotniczy czuje się polskim i do 
Polski należeć pragnie. Ten lud całą postawą 
swoją ł ofiarnością kiw i i mienia dokumentuje, 
ie  Śląsk Górny jest krajem polskim. Nie p< mo
gą tu nic argrmenta siły Niemców i Czech 'w . 
którzy drapieżne rece po kraj polski wyciągają.

Dodać należy, że w filii Banku krajowego w 
Białej subskrybowano 1 złożono, oprócz powyż
szej ofiary, do 22 h. m. gotówką dotąd trzy 
I p-ó! miliona koron. 17 tej kwocie mieści się 
około milion koron, złożonych przez włościan 
powiatu bialskiego.

A by  zwyciężyć wroga, potrzeba 
trzech rzeczy:

a w?6ą b^d/ie pokonany!
g*g; .inScncg- jąas^5i5glKaatf5arM ^B^SaB£BEŁ.

Z  E a d y  m . K ra k o w a .

mają roznosić po mieście epidemię, 
przedstawia strasz; o zaiiiedbania w  szpitalu 
św. laaarza. Warunkiem stłumienia epidemii 
jest czystość w  mieście, która na estety pozoata- 
je pdza skromnemi wymaganiami. Woda taicie 
nie jest dość hyg:eniczną. BozaadniMem cho
rób jost więzienia Aw. Michała, które czernpirę- 
dzfcj przenieść się powinno poza miasto, do ba- 
styonów fortecznych.

W  zgłoszonych przez siebie rezolucjach sta
wia mówca następujące postulaty: rozszerzenie 
już istniejącego wodociągu przer, położą ie dru
giego rurociągu do miasta, oraz rozpatrzenie 
projdk'u wodociągu z Tatr z wyzyskaniem ener
gii wodnej dla celów przemysłowych; najry
chlejsze rozpoczęc-e budowy nroitaJa powszech
nego, odpowiadającego potrzebom miasta i po
wiatu ,budowy szpitala epidemicznego na grun
tach w  Prądniku Białym, ofiarowywanych 
swego czasu przez gminę Wydziałowi krajowe
mu, oraz budowy i utrwmarla dużego eanato- 
ryuai gruźliczego w okolicy Krakowa; żądanie 
do rządu wyasygnowania dla Krakowa więk
szych sum sut cele tłumienia epidemii tyfusu 
plamistego, na odczyszczenie miasta, na budo
wę łaźni luiowymh. i kąpieli na Wiśle, na irlsze 
zasklepienie Rudawy i Młynów]*; wydz clenie 
uracz magistrat jeszcze w  tym roku części lasu 
Wolskiego na park ludowy i umożliw mnie do
jazdu do niego najszerszym warstwom przez 
zbudowanie linii tramwajowej.

R. m. di A . G r o s s ,  omawiając sprawy a 
prowizacyjne, podkreślił konieczność zasada: i- 

j C7.cj dzra.ralności gramy w  tej dziedzinie. Przed 
drożyzną musimy s>ę uronić wszelkimi sposo
bami. Gmina dążyć musi do zapewnienia ludno
ści środków’ żywności, co także umożliwia wal 
ko z drożyzną. Mówca zwraca uwagą nń meto
dę wielkich kooperatyw zagranicą, które same 
zakupują wielkie obszary rolne, aby eobic. za
pewnić niezależność od producentów' wiejskich 
i zabezpieczyć się praed ich wyzyskiam. Prze- 
chodząc do (sprawy fcdwyiisrm fa dtóchodów 
gminy za- pomocą pobicraora dodatku do po- 
'latku o 7' '  'w  u r-jrosiych. proponowanego 
łuzez socyalMów, dr Groeo zwraca uwagę na 
nielogiczność tego wniosku, lx- gdy podatek 
wynosić może do 70 procent zysku, to dodatek 
do niego przewyższyłby cały zysk, to dodatek 
wolałoby się tylko ucieczką kontry ba eritó w z 
urfasta. W  końcu dr Gross polemizował % zapa
trywań i imi CTitysemiclśiemi w sprawie żydów- 
sJ; ęf, które dotąd w Redzie /o-’ "/ wygłoszo
ne, stwierdzając w  nich ton niewiary w  potę
go asymilacyjną i prayeuypjącą tworzącego się 

państwa pilskiego.
R m. E m i l o w i e  z z  Podgórza, oświad

czywszy sic za reformą wyborczą, dającą tafle- 
żo' prawa kobietom, wystąpił następnie jako 
rtseo&eik tej d z ie ln ic y  Wielkiego Krakowa, nie
dawno praylącecfiiej z zastrzeżeniem jodmnk pe
wnych warunków. W«rwnM te lnie zostały wy- 
połuLonc —  mówca nie widzi np. w budieem 
sprawozdaida z zaitrac-żonci odrębnej a dum i i 
stracyi majątkiem Podgórza, którego wartość 
wszakże wynosi około 50 miivcnów* koron. Pod
nosi następnie w  zgłoszonych ] rzez siebie wnio- 
fJkaeb szereg pue-tulatuw podgórskich, m iędzy 
smomi domaga się dopełnienia w  roJci bieżą
cym v szyslk:ch warników unw w y  pcb icaenia 
Krakowa z Podgórzem, uraz zniesienia dotych
czas istniejącej Imiii akcyzowej między Podgó
rzem i Krakowem i przeniesień.'a i ej poza te- 
ryforynm Podgórza.

Pn mowie i. m. Emilewieza wiceprezydent 
Bandrowski, ze Yzględu na spó&nicm porę i 
stwierdziwszy brak kompletu, odroczył obrady 
na dzisiaj na godzinę 5 po południu.

Btcryum oświaty, co poszczególna Rada nauczyciel 
ska do dyrekcji szkolnej.

W j wody prof. Skoczylasa spotl-aly się z żyw  c-m 
przejęciem w liczsnem amiytoryun! kokgów i wy
wołały bardzo interesującą dyskusyę. Bliższcm roz
prowadzeniem nakreślonego programu zajmie się 
prelegent na jednern. z najbliższych posiedzeń

ClEdf.O  PRZEDWIOSn.\.NF trwn. -iczkolwiek dni 
stracilj trochę na stoneraności Jest mglisto rankiem 
i pod wieczór, n powietrzu jest dużo wilgoci, ale ter- 
mcmetr su i wciąż wysokc t. czoraj było w  godzi
nach pcłudriowycii 15 stopni C ponad z^ o . Zdaje się 
to wrt tyc  zinma w m am i. zima bowiem musi sit; 
ęCdhić'1. Fozawrzorawzy .,krytyczny ‘ dzień —  ,.św. 
Mtefbj zirrą *rac:I aJbo bogaci" —  wypadł niepomyśl 
n’c, Łył bowiem dtazcz i ciepło, a tc ma zapowiadać 
zb< gacenie zimy. Na razie jednak przedwiośnie trwa 
ze wwtj stkiemi etr\ butami.

R FSZE M E  LODÓW NA W IŚLE. Z Warszawy do- 
nf gząr Wczoraj w  godzinach rannych gruba skorupa 
pokrywająca W isłę zaczęła się łam^ć i  pękać przy 
brzegach, a ■ przeciągu paru godzin k ry ' spłynęry 
w dół rzeki. Daje się przyrem zauważyć nieznaczny 
pizybur woJt .

ZE STR AŻY  POLSKIEJ. W  piątek, dnia 23 hm. o

fodziric 6 wiec/uren wygłosi pi. Grzegorzewski w 1<>- 
alu Straży Polskiej (Rynek 6, Iri. U -chody) odczyt 

na temat ..Kresy wschodnie1!  Referat wy: łany i a  
kengres p>okojowy. Po odczycie dyskusya, W6tęp 
W'o!ry.

POL S! [ Z\VtĄ7~.K OGRODNIKÓW  1 PGM. OGROD
NICZYCH na wninem zgnomadzenhi, odbytem dnia 23 
bm., przy ui tw. Tomasza 37 <v Krakowie dokonał 
w y len i człerków  dc wydzi.du i kom isji kont!oleją
cej. lic zn y *  udzjfde r/.ii.nków.

R E O ItG A N iZAC YA  PO LlC Y i. Dyrekcya po lic ji 
krako,vski'j zajętą b jla  od dłuższego czasu sprawą 
organiz.acyi służby bezpieczeństwa publicznego, któ-a 
pozostawiała wicie do życzenia. Usilne starania dyre
k c ji w  tą*i knnmkn spotykały się jednak ciągle z 
rdcprzezwyciężor.onti trudnościami. Ogólne obniżenie 
się poziomu etycznego, które wojna pozoetłiwjhł jako 
smutny po sc’. jo spad-k, odbiło się rfwnież 3 r,a ma 
tcry.ale fedzkim, z ktnwge moż-ta było wybierać i:n T 
we siły dn Jtssib idc rozs/.crzanych kadrów P ',lifj i . ; 
/-kej-a prow adzę na hy la w  dw dcb kierunkach; sz.lo o 
pi.więla.7cnic liczby żołnierzy policyjnych, oraz o 
w-;mr cifenżc i podniesienie służbowe korpusu njon- 
l iw , n:e odpowiadającego już zmienionym stosun
kom. Cc dc pew i«g o  punktu, byio usiłnem staraniem 
dyrckc;,i policyi dejrewadzić ilość żoinicr/.y do lic z 
by lOCO Nic udawało się to jednak długi czas, chociaż 
pizfkrc£z.ono już znacznie toczną Śliń i obeerdo pełni, 
już filnżbę daleko większa R ew a post< lunkóra niż 
dawniej ik ty ik o  w ‘•entrum nda-sta. t a  także w

iieść członków i zaproszonych gości był nadzwyczaj 
pcw.iżny.

Polska p tźy c zk i państwowa ma coraz wuękbzy po
kop. 1’emijając tubskrypeye inteligencji, a zwłaszcza 
studentów, którzy nie chcą pozostawać poza nawi

cyę tego wieeziru, na którym doświatlczenif. 
będą prowadzono z osobami z publiczności pod 
kontrolą zimnych tutejszych lekarzy'. Bogaty 

'program obejmie doświadczania z zakresu su
sem obowiązku palryotycznego, należy zanotować żc ?estyi, a więc zmianę cyrkulacyi krwi. wywo- 
w tutejszej filii Banku auslro-w ąg. zakupiono dotąd 1 } nn;,j (r 
nsygna.t pcżjrczki polskiej ca l,0 li.4 (i(j  1C. llięd zy  tem

właściciel Kąśny dolnej, 
ostatnich dniach napływ

zakupił p. Stanisław Now 
flsygr.fd za £73.000 K  Y
zgkszeń wzmógł się szczególnie zr strony wlościań- 
stwa powiatu tainowskiego. IV  najbiiźszym czasie o- jc>oqo 
czskiwario eą znaczne wpłaty od włościan powiatu' *'

fan ie  g o rą c zk i zap om oca “ugestyi, katalepsyę
całego ciała, przemianę osobowości i inne, oraz 
mezmfemio ciekawe doświadczenia spirytysty
czne. —  Bilety są już do nabycia u p. J, Ru

dnickiego, Liaia A— B.
dąbrowskiego. Przy tej sposobność, r 
eubtkrypcyi dokonuje jedynie bidn^ś - 

Frzy ul. Targowej 30 powstało oinr; 
częściowej sprzedaży soli Biuro posiada dwojaku; ga 
lunki srli jadainej oraz. sol pastę mą. Biuro zastępuje 
kopalnię soli bocheńskiej. Ze względu mi to, że podob 
cych M rtytacyl tnamy niewiele «r naszym kraju, 

nt wopi-w-talcuiu Piirn- żvez%-my powodzenia.
7 AK  AZ LtJTERYI W  POLSCE. ..Doniu,, Polski" za 

pr.io».caa uastępojącc rozporządzenie ministra skarbu 
Unglicha z etnia 17 bm.:

1! Żadne loleryo pieniężne nic są dozwolone, z. wy- 
j«HeŃ-ra iednorazrwyoh dobroczynnych Je,tory. pienię, 
njyh, na które pozwolenia, może rytiuwać W każdy m j 
o-.ldziclnym wypadku minister skarbu. 2) ÓYszy.stkie 
lcferye pieniężne, działające obcc-nic z pozwolcuk 
władz, mające na cvłu r-isiieme funduszów’ poszcze
gólnych instytucji i w  chwili ogłoszenia niniejszego 
rrzporządici i rczcH/Ozęte, mają pra ,r o ukończyć swe 
ciągnienia paPug dozwolt.ncgo planu i w  zatwierdzo 
nj\b. leni inaeh. Pozwolenia uprzednio przez koge- 
! ciwiek uzyskane ria ji.sz.czi; nie rozpoczęte loteryn 
pieniężne, tą r.ii icjs/m;-, uriłcw-sżnione 3) Handel lo 
sami loteryi niedozwolonych oraz dopomagania do 
handlu przez reklamę, ogłaszanie pkuiow i wyników 
ciągnief tych loteryi, jak równi -z gra na lomryach 
niedc z welony ch są zakazano. 4) W iw if podlegają ka- 
tzo. pi zc-widzinnej w arb 332 kodeksu karm-go.

L l lS K R Y P C Y A  NA POŻYCZKĄ PAŃSTW OW Ą, 
Ppóka nauczycielska w  Debro wio subskrybowała z 
fundjązu otntnwcfg- I0.()di> K , a z czystego zysku 
KSfKi K na tK<żjwk<3 pt»ską prze/, swój Zwiąż/b.

K A W IA S N fA  „KRESÓ W " W  W A RSZA W IE . Czy
tamy w „K c i ycr/o w a rw ;1: W  dniu 23 bm została 
poświęcona i otwarta kawiarnia ,,K resy " na rogu 
:lic Noiwego Świata i Wareckiej. Kawiarnia jedyna

Lbnicniamj-, i e ' ~
I> ilska. i DNIA TO LUTEGO B. R. o d l.n iy  się w S^śeie- 

.uirt&wrtj^ł lo (larafi.-iluyin w  K oA c ie lisk ach  (Z a k o p a n e j za 
ńlublisy jK ię u y  K a ta r z y n y  H o f f m a n n ,  zn a 
nej w noszeni m ieśc ie  śpiewaczki operowej, 
z p. Henrykiem Augustem H o f f m a n n e m .

PRAW DZIW E ARCYDZIEŁO SZTUKI ze
słynnej francuskiej wytwórni *Eclair«, 4-akto- 
-,vy dramat: *Niebfeska wilia* ze znakomita 
i cudnie piękną Cecylią Guillen w roli głównej, 
wystawia obecnie kinoteatr *SZTTTKA« wraz 

Iz jedyną w swoim rodzaju tragitarsą: /Pamię
tnik psa-*-, z włoskiej wytwórni filmów * Cines r. 
Oba wymiemone filmy nałożą clo najlepszych, 
jakio wog-ólo ukazały się na ekranie. 2270

Rezultaty tr.j

K r a k ó w ,  2(i luteg-o.
\vcH.'orajrac posaedzenio Rady ndcjsldej, k'tó 

rerou p-raowodniczył wieepr. B a n d r o w s k i ,  
w ypehił dalszy ciąg- og-óbiej dyslcusyi budżc 
t-Awej,

1‘ierw zy  przemawiał dr Igsiacy L a n d a  u.
OmarKal [ rzedewazystki om sąwwę refor.ny 
Tyj uorczej do Rady miejs>kioj i potrzebę opar
cia jej na podstawach cxl i rawiada,jącycii obe
cnym wywiag-awiom, oraz potrzebę silnej i 
świadomej celu irilcyatYT.y w  kierowaniu ad- 
łn:iiisżracy.ą ! gospodarką miejską. Następnie 
pizeeBełł do a n a l i z y  b u d ż e t u ,  wydrąża
jąc powody deficytu i sposoby jcgoi pokrycśa, 
w areze-góln-ości dążeń lo do uzyt konia przeka
zania części podatku ócehod-owego i podatku 
od zysków wojcamych na rzecz gminy, potrzebę 
zaprew-adzerda ulepszeń w przedsiębiorstwach 
gnaunyc-h, które pośteiosą ieli rentowność, oraz 
za .-rew.mdzania nowyc i j.rzedsiębioratw, jak 
pielrarń miejskich, jatek i t. p. które gminie da
czą dochcdy a ludności Ł-i-pewnią tańsze arty
kuły żywności.

Mówca sjmzocdwia się podwyższaniu w- obe
cny m czasie p o d a t k u  g m i n n e g o  o d  
c z y n s z ó w  z m i e s z k a ń ,  gdyż płtrors/y- 
łoby to pc rożen ie mniej zameżnych wiaśoicieli 
a i>raedowłSzy9fk:em zwiększyłoby nędzę mie
szkaniowa. która, tudnośoi grozi katastrofa. —
Żąda zwalczania drożyzny artykułów żywności, 
a więc rór.mcmieTnego trai: towaida lieł/wy ży- 
wmośeirwej z inną lichwą i pociągania do od- 
pow'edzia!n'ości tyreh, co są prayczyrą droży
zny chleba, kartofl'", mleka i t, p. —  Zwraca a- 
wtigę, że każdy czynnik w  społeczeństwie, któ
ry uez-rrwie pracuje, należy brać w  obronę, a 
więc i uraciwio p-n-eująeych kupców’ nie nale
ży gnębić, leoz juzez wskazanie im, jaki za
robek jest dopuszczalny, przecz dopuszczenie 
znawców, którzy by ten zarobek ustalili, umo
żliwić im egzystencję. —  Zwracając się do pre- 
2 ydyum z żądaniem skutecznej opieki socyal- 
nej nad bezrobotnymi, nad młodzieżą zaiJe 
dlajt ą, z żad.-n om stworzesiia nowycb w ar z fa
tów pracy, omawia mowma następnie k w e- 
t i t y ę  { w a l u t o w ą ,  kweistyę ostemplowania 
loo-ron i relaeyę między koronami i kmami śród 
lamii obiegowcmi.

Wretzeic mewca obszernie omawia, k  w e- 
s t y e  ż y d o w s k ą  i polemizując % wywoda
mi radcy IIoleksy, uważa za jedra ’e możliwe 
rozwiązanie rej kuestri postawieni'' jej na za
sadach wielkich pan.a w demokraiyi zuycii, na 
bwwućbich t gólBo-europejskicli, na prowadze
niu polityki państwowej, wolnej ud wszelkie
go ucisku i prześladoarań. by równy m olmwiąz- 
kocn obywatelskim odpowiadały, równo pra
wa i równomierno ich mastoeowanie. W  miejsco 
walki i rozbijania sił, wystąpić musi idea so
lidarności interesów wszystkich członków spo
łeczeństwa, jako równych obywateli odrodzo
nego państwa polskiego,

R. m. dr S c h n e i d e r  poświęcił piramrA- 
wiceJe swoje sprawom, zdrowotnym mias a. Od 
polewy listopada r. z. dotąd, zaefc jrowal ł  w 
Krakowie 919 osób cy wilnych na t y f u s  p l a  
rn i s t y, w szpitalach wojsk^wyych notowano 
od 1G do 22 lutego 133 wyj adków tej strasznej 
epidemii. W  o s t a t n i c h  d w ó c h  d n i a c h 1 wienie w szkolnictwie". Prelegent izuoii hasło oa- 
b y ł o  45 w y p a d k ó w  t y f u s u  p l a m  i- biurokrajjzi wjma szkoły przez ustawowe zapew- 
l i e g o  w m i e ś c i e .  Gmiac. stanąć więc mu nieme wpływu nauczycielstwa na życie szkolne.

K R O N I
Kraków, 20 lutego.

F R E Z Y  D YU M  M IA S T A  U  M IN IS T R A  H Ą U .  —
lY ęzo ra j przedpoludnem  de lcgacya  prezydyum  
a k frta . zlezona z w iceprezyden tów : Bandrowskie- 
go , Sarego i R c IIego , w  cd] ow T\lzi na w izy tę  m i 
r-islgi l lą c i  w  prezydyum  zm ży ło  mu w izy tę  i  zo
stało p rzy ję te  na posłuchaniu na. poesątku aw ly- 
encyi. P rezydyu m  prosdo p. Eącię. jako  ministra 
p n c iryŁ h i i handlu o  w ydatno poparcie przemy- 
siu i tan ć lu  w  K rakow ie , k ló ie  z powodu w ojny 
popadły n zastój i  upodJt. Min. łlącm  odpow ie
dział, ż« jKStu lat ten rozumie się sam pracz się i  
wchod/i w  program  odbudow y gos] ‘odarczoj kraju, 
oraz zapew n ił o sw ej ży c z liw o śn  i  poparciu handlu i 
przcmj&Iu krakow sk iego, k^óro obecnie m ają przed 
sobą wszelk ie warunki i w id ok i rozwoju.

K O N F Ł R E N C Y E  M IM S T E R Y A L N E . W  p rzy 
szłym  tygodn iu  odbędą się now e k on fe ren c je  mi- 
n is te ijiiln e  w  K ra ltow ie  w  spraw ie budowy u róg 
w odnych i  przejęcia p rze* rząd warszawski w y 
działu skarbow ego K . Rz.

K O N F E R E N C Y A  W Ę G LO M  A . W czo ra j p rzyby ł 
do Kraków a m ajor Y icc iro  z m isyi generała Borthe- 
1‘ m y‘cgo. Dziś rano odbędzie k on fe ren c ję  z  praed- 
stawniedami przem ysłu w ęg low ego  w  sprawach 
p rod u k cji w ęg la  k ra jow ego , poczerni w y je żd ża  dn 
Dąbrowy Górniczej.

G L O W N Y  K O M IT E T  P R O P A G A N D Y  POŻYCZ- 
K I  P O L S K IE J  m a ew oje  biuro przy ul. Gertrudy 
7, parter, gdzie  urzęduje się codziennie oJ  godz. 
0 — 1 i  od 4— 7. Uprasza się w szystk ie osoby, k tó 
ro chcą prnouwać n o 'rze c z  pożyczki polsk iej o ła
skawe zgłoszen ie e ą  w tem  biurze.

Sckcj a szKolra  g łów n ego  Kom itetu  propagandy 
I>nży<.zki polskiej uprasza w szystk ie d yrtk oye  
szkol o kuk a we pi zesłanie k w o t zeuranych na po
życzkę p tlsk ą  przez g ro n -  nauczycielsk ie i  mło
dzież, do Biura K om itetu  w K rakow ie, uL Ger- 
irudy 7 i to  do  końca lu tego br.

Z  K O Ł A  T . N. S. W . Na sobotniem posiedzeniu 
K o ła  f .  N. K. W . re ferow ał prof. R . D a w i d ó w -  
s k  i sprawę sianu szkolm ctw a polsk iego w  Yi iel- 
kcpolsce, w ykazu jąc n iezw yk łą  /sprawność organi
zacyjną  naszych rodaków  i zachęcając k c legow  <io 
b liższego zainteresowania się azkolidotwem  w Po- 
znańtkirm . W y w o d y  te poparł prof. K a r b o -  
w i a k .  Następnie w yg ło s ił prof. Lu dw ik  S k o 
c z y l a s i e  L w o w a  referat na tem at: ,-Saniostano-

si z gmoźnym wrogiem życaa ludzlJcgo do wal
ki. Ma oim. drże zakłady dla chorób etńdemicz-

W tym celu najeży s tw orzyć syndykat, g ie łdę pra 
cy pod nayzwą ltad y  nauczycielsk iej Rada nz.uczy-

gai izaevi nie dały ra >iobie długo cz.ekac Żołnierze 
policyjni aresztują codziennie coraz to w,okszą liczbę 
złoczyńców, I aitfcu często na gorącym uczynk i. Chcąc 
jeszcze pćkudaió i  zwiększyć gorliwość służby bezpie
czeństwa v.- v ylionywania ciężkich ooouaązl.ów, po 
stanco.ił dyrektor poiicyi udzielić Ezitztgćiido zashi- 
rc-Kjrni pracownii.oin pofiiiv.;;ł i nagióa pieniężnych w 
v ysi ko™ i 30— 200 K. Nagrody takie otfzyuian; sierż. 
i i ie jz y  W oflfc, pbitnrowi Kar. Rzoszotfeo i P iotr Kiei- 
dyn, tckv.yj.ii Józef Tanga i J: n Słowicńsid, żołnierze 
policvjri Yćłosińtki, Leirraiiii, Bikora i Ślusarczyk.

T Y P O W A  SZAJK A LcO D ZIi.JSK ć Wczoraj skoń- 
ez j-a  się przed trybunałem sadu przysięgłych w  K ra  
kowie pod przewodnictwem radcy R o d w a ń s k l t  
g o . dwrdnkiwa rozprawa przociw grupio oskarżonych, 
zicżniiej z 33 nsób, jirzeuażnie członków tej samej ro
dziny, którą prekuratorya państwa nazwała w  swem 
oskaiŹ(Lia typową szajką złodziejski . Są lo  kramuTz 
Józef Zapalski, handlarz Fiotr Biliński, wyrobnica Te
resa FcUńczyk, córka jej Anna Połąóczyk, dalej Jó
zefa z FdońezykóYi Bibiislca Marya Waodar robot
nik den Grabowski, w-vrobnioa. Hotcdia Rartlagoya, 
wyrobi.ica Marcela Tomczyk i je j siostra N. J onu z.yk, 
wu.-szcie Y fik to iya  Podssdenka. Akt, oskiirżenki zarzu
ci.! p ic rw jjj m 5* osk.arżi,rvir), że -organ:-"'wab' szajkę 
'/.icd/kjsfcę, k 'ó r .1 nrśdi pul i d.u z. góra vz r. 3917 
grasii*s!a  w Dobczycach i. u wielkiemu rozgoryczeni i; 
mieszkańców'- WybierSB się, gromadnie co nocy do 
miasta, wyłamywali drzwi, odro wali zuiiiki, zakradali 
się do mieszkań, sklepów, strychów i zabierali, co im 
w rękę wpadło, j kt urkaTż nia wylicza conajumic] 
3d naszła dc.wanych a skraduomch przedmiotów zna 
l.z iin o  jeszrz.o przy rewizyi tyle, ze d.siema. furami 
ciężko i srfnćc wanećii, musiano jc  odwieźć do skła
dów. Było tam wszystko, o czcm dusza ludzka ma
rzyć może, od mięsa, kur, masła, jaj, mąki i innych 
t iktuałów pccza" szy, do naczyń kuclicnnycl), szpi
lek, nici, lust iek  i notatników’. " :

H ąrya Vv'arda« była oskarżona o to, żć dawała 
p izy liiłfk  poszukiwanemu przez władze r.icbezpiccz 
nemu złodziejowi i dezerterowi, naleźącc-tnu do tej 
8'iŁjki, ale r io  objętemu aktem oskarżenia. Oskarżona 
jeszcze w  ci.)git rozprawy na skutek cofnięcia oskar
żenia przez prokuratora została uwolniona 

Z innych oskaiżonyeh trybunał po ni zaprowadzonej 
rozprawie, na ir.ocy rerdyktu przysągłycb, zasądził 
Jana Zapaiskicgc na 2 lata ciężkiego więzienia, Piotra 
Bilińskiego " a  lok  ciężkiego wi»zKnia i  twardem ło
żem co 11 dni, Teresę PoHnozyk na półtora roku o.ęż- 
s.ogo wuęz'ima z tw a iiem  łożem co 34 dni, J..ns 
Brnlowskiego na rok ciężkiego więzienia z t war dem 
te-żem co I dni, wtcezcic N. Tomcz.yk za przekrcozo 
nis kradzic-ży na trzy miesiące aresztu. Vv’szy tłum za- 
sącizorym została kara po wliczeniu aresztu śledczego 
i zastosowaniu ajehostyt liadz w _ całości, bądź czo- 
ścicwo umorzoną. Bronili adwokaci dr He ki, dr W ię
cław, dr liik iew icz i dr OrJyński. Oskarżał prokurator 
Bogusz.

l;
w rw iifn  rtdzaju, jedyna bodaj, czy nie na całym 
świccie, jak jest ułogi i szeroki. Powstał ł z in icja
tywy baronówny Maryi Eyck z InfJant za pieniądze 

! człnckty krtsiaroj. przeważnie li.cwskkj: . koronia-
rre“ i ..kcn i ia iA r1 również jakowy.ś w przedsięwzię
ciu tem ud i 3 biertj. Kucharz i cukiernik także z ja
kiegoś wicikcj-ańskirgo dworu, a usługa — same p.v 
nie i panny z tow-arzystwa. Los dziyjouy spowodo
wał tc pen ieszazie ŁiystoJ-ralyzuiu z dcinokratyzmem, 
k ió n go  wyinz.em żywym  jesi poinieniona kawiarnia.

Na wykwintneir. śniadaniu, u ządzenym p—zez za
rząd ..Kuców" dia zaproszonych i z serdecznością 
prawdziwie ..kresową" podejmowanych gości, jeden 
z mcwców, wznosząc toast na szczęście instytucji, 
ży-ztl ..Kicsoni". bv prosperowały, a [irospcrując do
czekał} się też niewytłowionej chwili, kiedy udzia- 
Kw.y, znówno panie, jak panowie, będą mogli wro 
cić do sitlńc, tj. na prawdziwe kresy Rzeczypospoli
tej.

LOŻA 1? KOŚCTOŁA. Z Warezawy donoszą: W Wy- 
śmiorzycri^h, osaazie, położonej nad Pilicą w zieiui 
isdtmskiej, zgorzał doszczętnie kościół parafialny. 
Przyczyn.) pozatu była pozostawiona przez organistę

X
TARNÓ W , 24 lutego. (Zjazd powiatowy Kółek ro% 

niczyeh. Na pclską poży-czkę wewnętrzną. P dska rila- 
Cewka). Pod przewodnietweni p. T ytj.i odbył się z 
końcem ubiegłego tygodnia Zjazd powiatewy Kńłok 
rolriczych. Referat o kółkach rolniczych wygłosił p. 
Kzczerńiński. kit-rewnik głownego Zarządu. Referent 
w dlcższem przemówieniu, poświęciwszy wspomnienie 
zmarłym członkom Kołek, którego ztabrani wysłuchał! 
stojąco, wyraził radość z powodu osiągnięcia nieza
wisłości państwa polskiego, a no oniowioniu p ra w  j 
cbowiązk iw obywateli polskich, przesz.edł do przed- 
slawiritia istoty działalność Kółek rolniczych Yćy- 
kazawszy pracę kółkową w 8 kierunkach, tj. w  kieruu- 
ku oświaty rawedowej, w  kierunku dążności d " uzy- 
skarda epicki rządowe;, oraz stwarzania współdz.iel- 
cz.i ści i pop ierania handlu nobkiego, referent wyka
zał poirztbę stwarzania składnic, przedstawił v świet
nym t.yw rdzie robotę kółkową, jako dobrą szkol , o- 
byw_tcbką i W jkazawszy, ze polityka powinna być 
zdaleka cd roboty kółkowej,a połączył tę Dprawe z 
kwestya wyżywienia ludności, po-zei" wykazawszy 
koiiii-czneść pomocy dla Lwowa i  Śląska Cieszyńskie
go, Elctył Beru:czn« wyrazy życzeń pod a dresem Fe. 
znańczyków, Piłsudskiego i Faderewjfciega i zakoń
czył swOj referat na cześć wolnej, ludowej n ..eczpo 
spelitej p.clskiej,

W  dyskusji po przemówieniu p f r a  i, dr Terłil 
powitał Zjazd imieniem i ;asfa poczem m ówiwszy 
atesunek wsi cło miasta, wyważa jotowość porozumie
nia w  tym kierunku, że miasto powinno zuajezć bw«j 
w yżyw ;.n ie wo wsi, a wic4 2 ispokojcnio swych po
trzeb w  mieście. Z kolei przemówi 1 pp, Bednarz, 
Bączek, Sak. Ke-yiczka, Schab, Stapf i ks. dr Faryło, 
ktA iy pcdal wiele trafnych u ag pod adresem główne 
go 'zarządu Kół/k rolniczych i postawił 1 tym kie
runku rezolucyn Po  odpowiedzi 1 szczegółowych w y
jaśnieniach p, Szczerbinskieeo uchwalono rezolucje, 
dotyczące reoraanizacy i Kółek rolniczych, żądanie 
poddar ia Zn ązku ekonomicznego pod władzę główne
go Zarządu Kołek  rolniczych, by przvdzii ly  cukru, 
cafty, świec, mydl* ilp. b y l, oddane Kółkom rolni
czym' Nadio uchwalono rezolucję, dążącą do połącze
nia Kółek rolniczych wszystkich zaborów, a gdy to 
pcdączc-nie dojdzie do skutku, ciążenia ao połączenia 
Kółek rolniczych z Towarzystwem rolniczem. Inna 
rc-zolucya domaga się wyborów w  po w a to wy m 7 nrzą

5v ieca niezgasz na na chórze, iiieszkańry 6tnio w* 
crinii lego wieczoru świaiio '  świątym, sądzili, źt 
lic kcny-na się w  kośiiełe obrzęd zaśiurin, gdy jednak 
jasność wewnątrz kościoła zaczęła przybierać roz- 
udary nkcaturaine, pospieszono na ratunek, który już 
był spóźniony. .Straż ogniowa zdążyła uratować ty]a.o 
wszysikie przybocy kościelne.

W y m ia n a  p e r s o n a ł u  n a u c z y c ie l s k ie 
go . Z Rzymu donasza o podpisan'u umowy, celem 
wymiany pcrscnnlu nauczycielskiego międży Fran
cją a Włochami. Umowa, która ureguluje wymh- 
cę pcreocalu nauczającego ma na celu nawiązanie 
sterunków umysłowych między Francją a Wło
chami, aby przez to zacieśnić silniej węzły- przy 
jaźni, łączące to kraje.

W IE LK I MATCH O 4.COO KORON 
ro ze ta  się dzisiaj, w* środę, dn’a 25 lutego, 

między
CYKLOPEM i CYGANI EW ICZF.M.

Czas walki jedsa godzina.
Nadio walczą:

BAGANZ, szantpiou świata. —  BOGATYROFF.
GERSSOM BAGANZ. 

sząmpion świata, wałczył w niedzielę z 'A i. 
SPOIŁEM, kładąc go w 48 sekundach. W  ponie
działek wystąpił po raz drugi przeciw WUTZ- 
KEMU i złożył go pierwszy raz w 4 minutach, 
a gdy WUT7.fi E me chciał uznać tego, rzucił 
a o drugi raz w 5 minutach. BAGANZ, jako za
paśnik, odznacza się nadzwyczajną ełegancY* 
w r  aice, siłą, obliczaniem każdego rzutu (u ,  
skawiczną techmką. Już dziś stał Się ulubi li
cem i faworytem publiczności. 2290 !

PR ALN IA  CHEMICZNA i ARTYSTYC7*' 
FARBIARNIA 

KRAKÓW , ULICA NADW IŚLAŃSKA L, 8. 
CZYŚCI CHEMICZNIE i FARBUJE W  PRZE* 

CIĄGU OŚMIU DNI.
DO ŻAŁOBY W  24 GODZINACH.

S?»<*SSWiSW»0*»v>i

i

Warszawa, 20 lutego (Teł. wł.) Dzisiejsze po
siedzenie Sejmu wypełniły burzliwe zajścia.^ Za
równo na trybunie mcwców, jak na sali sejmo
wej panowała atmosiera wojenna. Wywołała 
ją mowa posła Korfantego, kA ry  polemizując 
z wywodami pc ła Ficłrny i Daszyńskiego, użył 
argumentów, wywołujących najoiłniejsze sprze
ciwy na lewicy.

Gdy p. Korfanty przetoczył ustęn z mowy 
posła Daszyńskiego, jaką tenże rzekomo wy
głosił w- parlsanoiłcie rustryackim, i i  >sŁromii- 
etwc jego jak bluszcz owija się kolo tronu 
Habsburgów* —  zerwała się laka burza na łe-

.......  a * r 4, v i'v,ju|-jv.uiau vj utLUUOUjTłli'. tc, illlci- ! , „ • , rp ___
nowjcio z Paryża ma być utworzony tylni poi Havrn | wywołała rowmwż szereg sprzeciwów, lym  ra

zem na prawicy. Odwrebny prąd wniosła na 
posiedzenie mowa posła Kurczaka ze Stronni
ctwa Tbuguitta, który wzywał do jod rości ' po
lecał inne metody pracy. YVśród niewdzięcz
nego nastroju Izby przyjęto w a'osek udzielenia 
prezydentowi ministrów wotum zaufania. 
Lewica nie brała udziale w glosowai.lu.

i Rcucn. Sekwana będzie uregulowana w ten sposób, 
r.i v do Paryża doprowadzać można galary rz rożne 
EJfiD-tmewe oraz gol ary morskie 1.800-tonowe. Dla 
łych celów ' ędą obecne tamy ulepszone, oraz wjbn- 
a. wane będą ncwe śluzy o długości 205 metrów. P. 
•'cLs przewiduje również znaczne irrwcstycve kolo

r.ału 11 ułan—Ren. Ta ostatnia lrwestycya będzie min 
la wielką (JoLiofłeść, gdyż itmcżliwi transporty wod
no między Strasliujgiem a MarsjlL), W ten sposób 
Alzarya będzie rriiłn praktyczne" połączenie 7. resztą 
teryti rów francuskich.

/.apylany o praktyczne zużytkowanie tanków, p. 
Cels wyjaśnił, fc oddalą one dobro tiaługi jako siła 
pjciągowa wzdłuż kanałów leli sz.ybkoić jest dwa 
rary większa niż szybkość konia, więc 300 galarami 
unn źlro ia wykonalne pracy za 2u0 ilarow.

Co tię tęczy porlu w Brest p. Cels zaznaczył, że 
pewne tjwar. yttwo wnio*o podanie o konccsyę na 
ren port. który da się szybko i nożyteczme przysto
sować dla rucLu haridlowp<ro.

RLPERrOAtt
TEATRU M1E.J3KIEGO IM. JUL. Sł-OSYACKiLGt'. 

V5 e środę, 26 bm.: Hedda Gabier" H. Ibsi na 
We ezwaitck, 27 bm.: .,Krag interesów" J. Bena 

vente
U piątek. 23 tm.: .AYacldnrz Lady Wjudtnnere" O. 

Y  i ki ca.
W s(b( tę. I marca: wKrąg interesów1* J. 3enavcnte. 
W niedzielę, 2 marca popob: ..GIusz?*," S, Krzywo 

szew/kieiro; wiefżt rem „Artykuł 264“ K. Zalewskiego. 
REP.-RTOAR 

MIEJSKIEGO TEATRU POWSZECHNEGO 
Yće średę, 26 brr..: „Wujaszek Alfonsa", „Czuła stru 

na”, „Wesele w Ojcowie".

M OKRZYCKA I DYGAS.
Po pierwszym koncercie sławnego Śpiewaka 

Ignacego D y g a s a  w- Krakowie, odezwały

Warsza va, 20 lutego. (PATY Początek posie
dzenia o godzinie 3.45 po południu. Po udzielo* 
niu urlopu kilku posłom, odczytał sekretarz za
pytanie posła Klemensiewicza i tow. w sprawia 
ograniczenia obywatelskich praw robotniczych 
robotników warszawskich. Marszałek oświad
cza, że zapytanie to, jako nieodpowiadającł 
regulaminowi, traktować musi, jako intorpola* 
cyę i dlatego odeśle ją dc prezydenta ministrćrt 
z prośbą o odpowiedz 

Odc7.ytano następnie szereg interpełacyj 
i wnioskóty.

W s z y s tk ie  wnioski odesłano do komisy i. 
M a r s z a ł e k  zwraca uwagę, że Sejm tal 

7.asypany jest intorpel icyami i wnioskami, ż« 
przy rzetelnej pracy wystarczy ich na dwa łata 
Prosi tedy posłów o to, aby cgramczyli się ts 
stawian:u wniosków, jeżeli chcą, aby te był; 
na seryo traktowane.
D E K LAPA C YA  POSŁA LOEW ENSTEINA 

Izba przechodzi do porządku dziennego, b 
jest do dalszego ciągu dyskusyi nad sorawo 
zdaniem prezydenta ministrów i ministra skat 
bu. Zabrał głos poseł Ł  o e w e n s i  e i n, klórj 
imieniem żydów-Polaków oświadcza:

Przyznajemy sie niezłomnie do narodowość
się ze wszech stron g ło s v . domagające się dni- polskiej 1 do państwa polskiego, da TV> 
giego Łonceftiv złożonego wyłącznie ą  aryj najszerszych granicach. Ziemie te
operowych. Przychylając się do tych życzeń, 
zestawił znakomity artysta bardzo bogaty pro
gram w sposób niezmiernie oryginalny, wybrał 
bowiem rałe sumy, składające się z aryj i due
tów z najsławnie;szych oper, jak: >Danja Piko
wa* (ssena z aktu II. i HL), »Hrabina«, »Bal 
Maskowy*, >Loli3ngriE<r, łChopin* i inryeh. —  
Partnerką Dygasa w tym niezwykłym wieczo
rze będzie świetna śpiewaczka, Marya ■ M o 
k r z y c k a ,  święcąca obecnie tryumfy na sce
nie warszawskiej. Ponowmy koncert Dygasa, 
który swoim pierwszym występem wywarł 
u nas bardzo silne wrażenie, wywołał w no
szeni rmeścic zrozumiałe zainteresowanie. Bile
ty sa już do nabycia u p. J. Rudnickiego, L i
nia A — 15. 200i

grygh r *  Pd 14 dgij ■y’ zyjm;'.je gżę tom ciehiv;', pienia za cel dyktatiry naaczycislstATa, tde oit-j, wiecu, w

JE D YN Y WIECZÓR EKSPERYM ENTALNY 
DRA RADW ANA.

Znany telepata sugostyoner i hypnotyzer, Dr 
R a d w a n ,  opierający swoje zdumiewające do
świadczenia na ścisłych podstawach nauko
wych, urządza w sali *Solcoła«- w sobotę, dnia 
1 marer b. r., jodyny yrieczór eksperymentalny, 
złożony z samach tylko niezmiernie ciekawych 

dzi« Kołek rolniczych, zalużrnia koś- iarm w Tarnu-1 doświadczeń "bez wstępnego wykładu. Wielki
w  • *> »*>  »  « m i .  oS»

i trafik oddano Krakowi3 przed dwoma la- 
eza-wotLnie na thunną frekwca

zamieszkujemy, ona nas zrodziła, w niej ». 
czywają prochy naszych ojców, polska ta z?o 
mia jost naszą oiczyzna. W  tej o;czyźnie do 
magamy eię równych praw dla narodowości 
żydowskiej, gotowi do spełnienia równych obv 
wr.telskich obowiązków. Rozwiązmi? spraivy 
żydowskiej w Polsce jest zagadnieniem pol- 
sidej racvi stanu i dokonane być musi w ra
ntach państwo’,1■mści polskiej ku sprawiedliwe
mu zaspokojenie potrzeb ludności żydowskiej, 
Temu stanowisku my, Poiacy-żydzi, od lat po
święcaliśmy cały nasz trud, nasze dążania, sta 
rallśmy się spełnić nasz obowi.iz.ek obvwateł 
ski rzetelnie. Niestety. zfcvt mało doznał .mj 
zrozumienia, zniicąd popaicia. znikąd pomocy, 
W  społeczeństwie polakiem nasze nawoływania 
nie onajdowaly odgłosu, przez co osłabiał się 
wpływ naszej działalności w społeczeństwie ży« 
dowskiem. Fala niechęci ku żydom, podsycana 
uogólnianiem potępienia godnych wykroczeń 
jednostek, rosła coraz bardziej, nastąpiły smu 
tne nad wyraz zdarzenia, o których w te; uro
czystej chwili przemilczeć wolę. Y/śród zamętu 
wojny i jej ponurach następstw rozwój idei, 
której my, Poiacy-żydzi, bronimy, został 
wstrzymany. Wierzymy jednakże w jej przy
szłość, iż sztandar, prrez wicher dziojowy szar
pany, nadal dzierżyć bodziemy, przeświadcze
ni, źo tylko zdała od separatyzmu w zgodny

r ‘r 4 ' »* tJ } f » r■ ’ ,*



/broda, 26 Lii ic ć>.\
N O W A f t E F D R M S

współpracy ludności chrześcijańskiej * żydów-! jaki kiedykolwiek 
Ską w Polsce * * ~ - - > -
w
ro&wi
£o
czn

starej wiary ojców naszych * gorącą miłością 
ojczyzny, pietyzm dla ranionej przeszłości ze 
mozumialymi obowiązkami, które nakłada, do 
ba współczesna, oto myśli nasze przewodnio.

MOWA DQSŁA KORFANTEGO..
Poseł F o r fa n  t y  rozpoczął mowę swoją 

od polemik, z przedstaw ciekami innych klubów 
•ejnowyeh. W  szczególności wdał się mówca 
w krytykę żądań posłów żydowskich.

Posłowie żydowscy — mówił —  ryczałtowo 
oskarżają społeczeństwo polskie. Mówca wska
kuje tu na memoryał, wniesiony poufnie przez 
Aszkenazego misyi ententy we Lwowie, oskar
żający duchowieństwo, profesorów, urzędni
ków o zorganizowany udział w pogromach (wo
łań:.!: hańba!). Na żądanie wymienienia na- 
zwśak ty oh winowajców Aszkenazo odpowie
dział, że nazwisk nio ma. Kto oskarża o zbrc 
dnie, mat i mień cywilną odwagę nazwać zbro
dniarza po nazwisku !głosy- słusznie! Wołania: 
oszczerstwo!). To znanych wypadkach grudnio
wy di, prasa berlińska, jak: »Berliner TsgeLl.< 
I »\ ossisciio Ztg< i tym podolme pisma żydow
skie ogłosiły światu...

1 oseł G r u e n b a u m  wola: »Berliner Tagc- 
błatt* nie jest pismem żydowskiem. To »Ku- 
rye>- Warszawski<■ jest pismem żydowskiem!

_N'a sali głosy: To bezczelności Wyrzucić go 
t  Sejmu’ (Wrzawa).

Marszałek: Proszę nie zapominać o godności 
Sejmu!

Poseł W i t o s :  I o tam, że jest polski’
Poseł K o r f a n t y :  ogłosiły światu, żo w 

Poznaniu był pogrom żydowski, a tymczasem 
w P< znaniu żydom ani włos z głowy nie spadł. 
Gdy idzie o ofenzywę na Polaków, wśród ży
dów panuje zgodność.

Następnie mówca polemizował z wywodami 
posła Daszyńskiego z jego analizą przeszłości 
i zbijał jego wywody.

Poseł Korfanty polcmrzując z wywodami p. 
Dazyrtehieg-o cytuje ustęp z mowy posła Dci- 
ezyrskń-gn, wygłoszonej w dniu 3 października 
1916 r., w  kierej Daszyński miał między łnne- 
lui eświadezyć: „Progra ni nasz. jak bluszcz ob- 
wija się około toomu Habsburgów. ałe ten po
wój miał i ma korzenie w  ziemi polakiojT 

Slow? te wywołują niesłychaną wcaswę. Pos. 
Daszyński woła: Skąa Pan’ to wŁął?

Gkey na lewacy: Przeczytać ziaraz, skąd pan 
to wziął? *

Pos K o r f a n t y :  Ja wiem. że to nieprzy
jemne, p. muszę to przypomnieć, aby usunąć 
ta zawady, które się piętrzą nu drodze naszej 
do tego, a byt my mogli rarom zgodnie praco
wać. Pan Daszyński zrouił analizę przeszłości i 
ł pozwólcie, że i myśmy to analizę zrobili. Nie- 
b~rdziC to pizyjenmc, ale pożyteczno i kcmkcwnc 
dla sprawy.

Xa lewicy ciągłe wołania: Skąd pan to wy
czyta], ik ą j pan ma ten cytat, fałszerz.

Pos. K o r f a n t y :  Odpowiem po skończeniu 
mawy.

Pus. K le  m e n s i e w i e z  woła: Podłość! 
M a r s z a l e k :  Pos. Klemensiewicz użył

eftwa „podłość1. Frzywoluje go do porządku.
Pos. K o r f a n t y ;  Klub nasz przędyawio. 

Eejnyor następujący wniosek: Sejm przyjmuje 
dc wia.de mości sprawozdanio pana prezydenta 
ttwatstBÓw Ignacego Paderewskiego i wyru Lu 
mu swoje zaufane.

(Xa ławicy ciągło wołania: SI ąd cytat, pro
zę nam dać ten cytat;.

MOWA P SABLICKIEG ').
Poseł 15 a r  l i c  k i  na wstępie swej mowy o- 

św id.-za, że w  pytek  p. prezydent ministrów 
dał akwa: tlowy obraz pęd zniszczonych i niccb- 
fc.anyih, lasów przetrzebionych i wymienił kiika 
be zp/j z  € d m i ot o w ycł i, niewyraźnych życzeń z za • 
kresu reKirrav społecznej. Natomiast z ust n»d- 
partyjnycł. p. premiera wyrwał się namiętny 
wit c okrzyk, Precz z boisz*w łanem 1 Burżua 
polski w.je się w konwulsjach przed echem, 
pw td widmem bokzewiznu:, widząc go wszę 
dzoe. Jakie są źródła tego s.mchti? Burżua pol
ski dobrze rozumie, żc buKsewizm, to krzyk ros 
na czy, ro więcej: to sama rozpacz, da której 
ind rosyjski wiekową niedolą, niewól; dopro
wadzony zos„J, do której może być doprowa
dzony w niektórych warunkach lud*polski. Drą
giem źródłem owego strachu i cwego prńrażc- 
im  przed boljzowizmem, to sumienie burżuazyi 
poł?k ej. I p. psezydent ministrów musiał na
piętnować w słowach miękkich egoizm klas po
siadających polskich (na lewicy: brawo), "de 
jcrrbil to w silniejszych wyrazach p. Englich, 
minister skarbu, którego zreszią orędzie z.upel- 
nie nas mc zadowoliło. Btirżua-zya w chwili 
najhardziej krytycznej dla, nowo powstającego 
państwa polskiego nie spoin.la swojego najełc- 
i ntarmrjszegj obowiązku obywatelskiego. 
(Głosy; siu zole). Pusty skarb w tej chwili, kie- 
oy na ziemne T Polski rozgorzała straszna woj 
ca, pusty skarb, kiedy do ciemnych mas ludu 
słao niusunj' nauczyciel', z kagańcem wiedzy 
foJos: to deklamacja, na lcwmy: daj pan pie
niądza, to me będzie doklamacya). \V czasie 
kiedy krocoowc rzesze robotnicze nędznieją i 
pin? z braku prany i Chleba, skarb pusty jest 
Lanbą j zbrodnią klas posiadających polskich 
tną lewicy: słusznie). A  jak] wy progrom sta
le rem w sprawie finansowej?

Program wasz brzmi: koalieya da wszystko, 
koalicja dn pieniądze, da amunieyę, koalieya 
da ęhleb.

Program ten jest wręcz uchylaniem się od 
.spełnienia obowiązków względom państwa pol
skiego, - - - -

. opejskich rząd roztoczył jak najczul
szą opiekę nad ludem roboczym, a u nas jesz
cze za czasów ś. p. raay regencyjnej powstało 
ministerstwo aprowizacji. I  cóż nam to mini
sterstwo aprowizacji w sv, o jem krótkiem *ex- 
po3e« oświadczyło?

Na przeszkodzie stanął mu tutaj słabo roz- 
i ariety, nic grutownis idealny posłuch władzy. 
Ja śmiem twierdzić, że my tu mamy do czynie- 
ria z ijinem zjawiskiem, mż nieposiuehem wła
dzy, obywateli wyszkolonych w karnej szkole 
moskiewskiej, czy niemieckiej, czy też austrya- 
cki»i. Nazwijmy rzecz po imieniu: Słabo roz
winięty posłuch wobec władzy, t.o prosto sob- 
kostwo, to egoizm, zachłanność niesłychana 
zarówno ziemian, jak chłopów' bogaty ck (gło
sy: słusznie). One to snrawiły, że magazyny 
państwowe stoją pnsłkami ćgłesy: to niepra
wd a!). A  więc się częściowo zboże szmugluje za 
granicę, częściowo zboże sprzedaje się paska- 
rzom i lichwiarzom żywnościowym. Sądzę, iż 
rozum państwowy wykazuje, iż iepiej jest 1 .0 0 0  

obszarników' zakuć w kajdany i wtrącić do 
wlezienia, niż patrzeć na męki i giód miliono
wych rzo z  (na lewicy: brawa) i zgadzać się, 
aby dzieci przestawały chodzić do szkól z po
wodu niedostatecznego odżywiania. Paska r- 
fttwo do dziś dnia świeci tryumfy na ziemi na
szej. Na czarnej giełdzie paskarskiej fra elity na 
monopolowo towary cyrkuiują na równi z in
nymi papierami wartościowymi.

Pozwolę sobie zapytać przedstawiciela iu> 
nisteryinn spraw wojskowych, jak mamy sobie 
tlómaczyć, że do dziś dnia to muiLsteryum nic 
zadeklarowało, gdzie i ile towarów w magazy
nach, pozostałych po Niemcach, przejęto. Wia
domo przecież, że jeden jedyny' tylko magazyn 
ńa Pradze przejęty, zawierał towarów na oko
ło 1 miliard wartości Co znaczą owe wygóro
wano W' dwójnasób, przechodzące istotne po
trzeby zapotrzebowania, zgładzane przez mini- 
ste/yuin spraw wojskowych do minie Liry rm a- 
lirowisacyi w tyn, samyTn cza ;ie, kiedy żoł
nierz polski żyje w ustawicznym niedtebfcsfeaJf 
Na jednem posiedzenia centrali węglowej zwró
cono uwagę przedstawiciela minist-wymm dla 
spraw' w oiskowych, jak tlómaczyć takie wygó- 
rewane zapotrzebowanie węgla? Przedstotwicicl j 
odpowjed',iiai: minister jam  ma swoje tajemni 
ce. W  kilka dni później na siacy i węgle woj w 
Warszawie przyłapano 12 wagonów węgla, a- 
droowanych do mnisteryum syna w nojsko- 
w j eh a już sprzedanych paskarzom. Sprawa 
znalazła się u prokuratora. W dziedzinie prze- 
rayisłu rcbołniikewi • łimnie należy się pomoc 
od państwa, i robo. alk wola o pracę. Ba rdz o by 
wicie tu mógł zrobić minister robót pubłicznycli, 
ale ma on potężny argument w postaci: pustki 
wr skarbie. Ważniej zem jednak, niż roboty pn
ij licz u e byioby tu-uruchomienie fabryk, któro 
niinisieryum przemj'słu i handlu pozostawia 
inicjatywie prywatnej. Burżuazya polska zapo
mina, że jest główną sprawczynią tego, co s’ą 
może nazwać u nas bolsz.cwizmmn, bnrża.azya 
zaponiimi o tein, jak zaponuiieli Romanowowie, 
ilcrbsbiirgowio i Lulien/.ołierny. Mowea wylicza 
następnie faereg zarzutów przeciw źandarme 
ryl, którą uważa —  zdaniem mowey —  bur- 
żuazya juko jedyny środek do rozwiązania 
wszysikicli zagadnień epołccznju.b i kończy 
!o wam i: Oto powody, dla któiych klub socya- 

łiwtów nie może dać rzędom obecnym votnm 
ufneści.

Mówca kończy ostrzeżeniem: Jak rząd Swię- 
n.yir kiego runął w  przapaść, tak samo i wv 
mysłu rebotinkowi słusznie nalciy się pomoc 
proSsiarjatu zmartwy cawstarJe i poswjdzie wyż
szą i ciękntoiszą niż dotychczas chwałę (Poseł 
Ostaebowski woła: My was cic chcemy).

MGVi A  POSŁA KURCZAKA.
Poseł K u r c z a k  apelował do zgod v i je

dności Wi.Iz.imy —  mówił —  rozdarcie i wnr- 
eholstwn w Fojmio. Nas to włościan irytuje 
i demoralizuje. (Na prawicy: m ija ). Sejm ma 
mień najlepszych ludzi z narodu, którzy mają 
radzić w sprawach ojm yzny a tu się załatwia 
porachunki partyjne. —  Tak być nie powinno. 
Warchojfetwem naszma nie mamy się co chwa 
ńć. To jaf-zcze nic nio powiada. Po winiliśmy się 
zająć załatwieniem sprawy rolnej, wmjskowej, 
walutą i pracą twórczą. Mówię tu o tern war- 
cholstwio połskiem, co do którego jest przysło
wie: gdzie jest dwóch Polaków, tara jest je
den za dużo. Dajmy przykład, że tak nie jest. 
Przyznajm y, że jest tych bólów dużo między 
dworom a chatą, między robotnikiem a posia
daczem. Jodnalc my tu nie przysrM, abv szu
kać porachunku, jednak, by okazać światu, że 
ta Pcl-ka dorosła do pracv twórczej, by ją 
od podstaw' zacząć budować. —  Dziwno jest 
: w'pro?t nio mogę pojąć, że wczoraj Prydueki 
tak sio zachował a dzisiaj Korfanty. To w mo-

ćhry za wiedzą i zgodą i z upoważnienia władz 
poIsIPe!'. Zbiór tych protokołów został w  swto- 
rm czasie wręczony naczolnikcw.i paiistwm i 
1 mzcsowć mJjiistrówę wreszcie -wręczony został
0 .cenowi polski en. u przy misyi en tenty, ponie
waż ona tego zażądała i na to poł&kie w ladze się 
zgodziły. Sprawa ta roi;Ja być zupełnie poufnie 
tmktowmną i nie wiadome stąd’ » Słowo Pol 
skie« dowiedziało sio o treści tego mcnmiya 
'u. Następnie prostuje pos. Thon twierdzenie. 
ur^Ta Korfantego co do »£erłiner Tugblattuc i 
-> vros;si.idio Zeitung*. Prosi, aby żydów me o 
barczać odpiow iedzialnością za wiszyistkie fał
szerstwa tych g-azet. Prosi, aby żydom nie czy- 
nionu zarzutu, j oko by chcieli utworzyć państwo 
w państwie.

Pos. Grabski zabrawszy również głos dc 
rppostiowariia^fakiycłmegc, pro&tuje twierdzenie

1 osła Daszyńskiego, jakoby" na pubłiczncm 
zgromadzeniu rri;rj zaręczyć, żo Czesi w  ża
dnym razie na Pląsie nie napadną. Mówca 
stwderdza, źe powiedz, ił zupełnie co innego, a 
n* anowicie, źe spr iwn graspsc zac-iodnich Pol- 
sld będzie rozstrzygniętą nie drogą oręża, lecz 
urogą układów dyplomatycznymi! i jeżeli Czesi 
odważą się napańć na. Śląsk, to im więcej za 
szkodzi niż nam. Dalej powiedział pos. Daszyń
ski. żo Ekutkiem tego przemówienia mówcy, 
poislde oddziały wojskowe zostały wycofane ze 
Śiąsła pod Lwów.—  Ano —  mówi mówca —  
ja nie był w słanie 'ani uzyskać wysłania de
pesz iskrowych w sprawach najważniejszych., 
to jakby e mojemi słowami naczelna komenda 
naszych wojsk miała, się liczyć. '

Na tom dyskusję zamknię-to.

VOTLM ZAUFANIA DLA PREZYDENTA.
Marszałek odezytiijo następujący wniosek:
Sejm przyjmuje do wiadomości sprawozrłanie 

prezydenta rządu Ignacego Paderewskiego i 
wyraża mu zaufanie.

Sejm przyjął do wiadomości spraw-ozdanlc- 
prezydenta mirdstrów Paderewskiego i wyra 
ził mu zaufanie, -przyjmując odczytany wniosek 
oibezyriją więk zością.

Seirrelarz odczytał następnie wniosek nagły 
posła Perła o zaprowadzeniu etanu wyjątkowe
go w Lubelskiem i w Zagłębiu Dąbrowskiem. 
Wniosek tc-a domaga się od rządu, abjT wyja
śnił, na jakiej podstawie zamierza użjó tego 
środka przeciw walce ludu pracującego o pole
pszanie bytu. Wniosek prosi Sejm o wezwanie 
rządu, aby wogólo nigdy na w-asną ręlię bez u- 
cLwały Sejmu nic wprowadzał stanu wyjątko
wego,

Nagłość wniosku uchwalono po krótkiem u- 
motywow.itiitt przez posła r e r t o .

Marszcłsk Trąmpczjmski przywołał po«ia 
BarHckiego do porządku za ta, iż (r.ierlzt, że 
żandarnicrya polska jest następczynią żanaar- 
meryi rosyjskiej, Marszałek oświadcza, że jest 
to niedozwolone zohydzanie instytiicyj pau:t-.vo- 
wyeh.

Na tem porządek dzienny wyczerpano. Na-, 
siepr.e posieilzoLie odbędzie się dz:ś o godz. 8 % 
po południu,

Na po*-zą<lku dziennym dzisiejszego posiedź - 
nia zoaidują się następujące spiawy: Vń»k»Hc 
nagły posła Skrubka i Korfantego w sprawie' 
poboru do woj k.a, w^iesbk nagły posła Adninaj 
w sprawie i>oił)ocy ula Lwowa, wniosek n a g ły  

posła Bobrowskiego i tcw. w sprawie obrony 
Śląska, wniosek posła ĆTitosa w sprawie napra
wy stosunków w aimii.  ̂ >

+Tiiie tego ministra w Izbie han dl owej i przeriłT- 
łowej. Iłom ry domu czynił; jrrezyden' Izby p. 

Bpraieiń a wiceprezydentami Po powitomu oa- 
było się przedstawienie obecnych c z ło n k ó w
I z b y - ,   ,

M is y s  g e n e r a ł a  D u p o n t * .

Poznań. .26 lutego (PAT). W  sprawie pobytu 
generała D u p o n t a otrzymujemy' z miarodaj
nej strony następują-ce szczegółu:

morał Dupont pragnął przekonać się, czy 
Polacy są gotowi zaprzestać walki z Niemcami 
i zoetosuwać y*ę Jo decyzji ma: sznłka Focha 
cc eto iinfl dsnmrkaeyjaei. Okazała się potrzeba 
dokładnego zbadania stosunków. -wszyst- 
ld 'h  odcinkach skontrolowano tereny, któro 
•należałoby opuścić, a ktoro należałoby zająć. 
Rozważano także myśl utworzenia strefy neu
tralnej po cbu stronach linii demarkacyjnej. —  
Nasze władze cywilne i wojskowe wyraziły co 
o warunków, postawionych przez m:u zalka 

Focha, życzenia, wskazane interesem jedności 
Polski, Generał Dupont przyrzekł przed^awić 
te żądania na miejscu mlarodajnem. Wobec 
Pi&karuośc: Uelinatschutzu wszystkie zmiany 
linii Kojowej są niekorzystne, zaiówno ze sta.-i 
now.ska intere ów wojsk owy'■k juk i ze wz.glę 
du na dobro ludności. Poza-tem komkaryat Na
czelnej Bady Lodowej prze-Jstawił generałowi 
Dupcntowi opłakane iiołożenie ludności pol- 
siriej z& Unią bo i ową na Śląsku, w Prusach Kró
lewskich i Książęcych oraz w ęlębi Niemiec 
Komisaryat wystosował na ręr-e generała Du-! 
ponta umotywowaną prośbę do ententj, abyj  
ta zaopiekowała się naszymi braćmi, poręczając 
im swobodę polityczną, zwłaszcza prawo swo
bodnego znoszenia s*ę z całą resztą Polski i 
władzami połskiemi.

Ileifeoiffa
zona zarzrcJcy dóbr w Krzysztoprzycach 

przeżywszy lat 27, po długiej i cieżkiej 
chorobie, opat-zona św. Sakramentami, 
zasnęła w Panu dnia 23 bitego 19l9 roku. 
Pogrzeb odbył si. zc środę, dnia 26 b. ni., 

w Ruszczy.
—  —

1) tem stroskany mąż wraz z dziećmi m  
wiadamia Krewnych, Przyjaciół i Znajo

mych.
HgaaaaiEg^’-* • aB

kaklad pogrrebony Fr, Nowińskiego Spadkonkrcy 
Kraków, ul. Mikołajska 1 2

KOMISYE SEJMÓW £.
Warszawa, 26 bitego. CP1T) Pod przewo

dnictwem zastępcy przowodniczącego Ledwo 
cha odbyło się zcłiniaie komisyi pet-ęcyjnej, na 
którem węybiano refertotów dla załatwienia 
wniorionyc!i petycyj.

Pod przewodnictwom posła S e y d y  2romi- 
sya konstytucyjna odbiła w ciągu dnia dzisiej
szego dalszą dysktisyę w sprawne przedstawi-

jej głowie pomieścić się niu może. Nie mam wy
robienia pariumentarnego, ala powiadam: . nie 
tędy dropiu

SPROSTOWANIE P. DASZYŃSKIEGO.
Na tem dyskrrayę zamknięto. Poza porząd

kiem dziennym zabrał głos pos. Daszyński dla 
sprostowania faktycznego i oświadczył, że 
c tem, jakoby Foch kazał wy cofać polskie siły 
"brojiie zc Spiżu i Orawy dowiedziała się pu
bliczność polska z ^Krakowskiej Gazety Oo- 
dz,iennej“ . N. K. N. popierał mon ca tak długo, 
dopóki Korni!tot narodowy knkowski prowadzżł 
choć Tiozomia politykę reprezentacji legiomo- 
wej Iśmdy ten pozór usiał ura wrześniu roku 
1313, rozpoczął konsekwentną walkę z N. K. N. 
Co do zarzutu o bluszczu, oświadcza mówca, że

n 7 i ' ^  nim obojętność 113 ] ]^to Z313 ton wic że o bluszczu. <>T)Wt3,i«icvTn

s a  Z 3 .■  £ :?  w  c i i kgramio zarzy się monawisć do klas, które umie 
raią z nędzy, głodu, nienawiść do klas robo
czych. (Głosy: bardzo słusznie!). W  tym pro- 
gramia jest niewiara i sebkestwo, które pod
czas wC|Cy przyDraio wprost karykaturalne 
formy prostego pas :irstiva. (Na lewicy: słu- 
senie). Oto program finansowy, oparty na koa-
Keyi, oparty na obietnicach* że koalieya da «pros. cnrainia faktyozneg-o i  oświadcza na te

mat wspomnianego przez posła i Korfantego 
nionTuryału Aszkenazego, że pLmo to n.o było 
żadnym memoryałein, leciz zbtorem protoko
łów ,sp.orząclzon3rch w  sposób ścisły i  d o iła

nigdy
Korfanty padł ofiarą braku znajomości stosun
ków, padł wprost ofiarą oszusta dzieranikaisklc 
go.

SPROSTOWANIE 
POS. THGNA I  POS. GRABSKIEGO.

Następnie zabrał gtos pos. T h  on. również do

jest jedynie prawnym, suweren 
Tiym panem ttj ziemi, inoże najprawniejszym,

cifclsfwa dzielcicy pruskiej na Sejmie. Oma
wiano w- ciągu taj dyskusri wriiosiii postawio
ne.

Następne posiedzenie Wyznaczono ra  dzisirj. 
Istnieje zamiar przeprowadzenia na dzkieiszem 
!)osieuzc-ciu glosowania nad przedłożonymi 
wnioskami.

Warszawa, 26 lutego. (PAT ). Komisy a sie
dmiu, wybrana z grona posłów galicyjskich, 
przedłożyła dziś ministrów: spraw wewnętrz
nych, Wojciechowskiemu, wnioski w sorawie 
tymczasowej komisy! rządzącej. Minister spraw 
wewnętrznych zakomunikuje te wnioski innym 
ministrom, a następnie decyzyą rządu poda do 
wiadomości komisja siedmiu.

P / m ? s p  p u łk .  W fu & z y ń s k  g y o .

Warszawa, 26 lutego (Tel. włA Y.T pismach 
tutejszych pojawdla się wiadom-ość, że kiero
wnik ministerstwa ‘■praw wojskowych, Wro
czyński, podał się do dymisja i że Naczelnik 
państwa djunisyę tę przyjął. Wed tog iniorma- 
cyi ze sfer kompetentnych następcą jego ma być 
generał Leśniewski. Ponadto rozszerzane są po
głoski o rzekomym konflikcie, jaki pow U ł mię
dzy Naczelnikiem państwa a prezydentem mi
nistrów. Wszystkie te informacje nie odpowia
dają faktom. Wprawdzie na stanowisku kiero
wnika ministerstwa dla spraw wojskowych na
stąpi zmiana, jednak dotychczas 'prawa ta tra
ktowana jest w ramach konstytucyjnych na 
konwencie seniorów.

Generał Leśniewski jest komendantem gra- 
P7  wojennej, broniącej obeenio Lwowa.

N a r a d y  m in i s t r ó w .

Wczoraj rano i po połudmu toczyły rię w 
biurach Komisyi Rządzącej narady ministeryal- 
ne, w  których wzdęli udział przybyli z War
szawy' ministrowie: handlu lląeia, robót publicz
nych Pruchnik, wiccmin ster skarbu Bjwka. 
szefowie seŁcyi ministe: srw'a handlu Klamer, 
robót publicznych Jakimowicz, radca miaiste- 
ryaluy Krupski, i 'nni- L ramienia Komisyi Rz. 
pp:. Kędzior, Zieleniewski, szef sokcyi Herbst, 
prof. Nowak, bar. Batagiia, marsz. Niezabitow- 
ski nadradca Fanenko i inni. Obrady dotyczyły 
objęcia przez rząd w arszawski poszczególnych 
agend Komisyi Rządzącej w myśl punktu 7 de
kretu o Komisyi Rządzącej 1 uchwały rady mi- 
niitrów. Na podstawie referatu bar. Bataglii o- 
becni wypowieJzieU się za przekr.zaniem rządo
wi centralnemu K. U. C. wydziałów robót pu
blicznych, rolnictwa, praemjsłu i handlu.

Po konferencji ministor handlu Hącia przyj
mował interesentów w biurach wydziału prze
mysłu i handlu, zaś o godz. 6 odbyło się powl-

N a r z e k a K a  C z s o h ó w .

Wbrew rozgłoszonym przez Czechów po świę
cie wieściom o  ra.dowairiiającyrn pod każdym 
względem stanem neczy  w Czechach, zamie
szcza poczytny organ praski »Tr:buna* pod da
tą 13 lutego p. t. artj Jwl r.lasi gorzej niż by- 
ło>-, w którym w nader czarnych barwach przed
stawia poniżenie w kraju. W  artykule rym czy
tamy:

»Po 26 września pkaia cala prasa czeska, że 
już teraz ceny na wszystkie towary spadną, że 
dostnircmy tu z państw ' sprzymierzonych 
wtuzystkisgo nietylko poddostalkiem, ale i za 
bezrceti. Aksamitny kapehi-z pono kosztować 
ma 4 korony. Obiecywano nam mleko z mio
dem z krajów sprzymierzonych. Tymczasem te
raz ono nietrlko że nio płynie tu naszem! rze
kami i st ruin i min mi, ale dzieje się wprost prze
ciwnie. Oprócz maki i ehlełn, mamy aprowiza
c ję  znacznie gorsza. niż za czasów AiusŁryi. —  
Rccjpisywancł się o CO wagonach tłuszczów, o 
20 wr.gona.ch kawy, których w Pradze pilnują 
legioniści pofrobno, ale nikt z t&go wszystkiego 
ani odrobiny nie dostał.

Pod względem roditj rznym stoimy dziś rów
nież gorzej. Citi."zyń?kie należeć będzie do P i l
ski. 'A Pary r.i z nond mówią z g iry, co się za* 
tyczy sprawy zniemczonych krajów czeskich, 
to rów nież jej dotąd nią wygraliśmy. Jak się 
zdaje, ło dotychczas pod każdym względem da
wano nam tylko i dotąd dawane są * jabłka eie-

Atflflł l!? ii UHsAsM
Sekretarz 

h inisterstwa poczt i telegrafów
przeżywszy lat 35, po krótkiej chorobie, 
zmarł dnia 17 lutego !S i9  roku w War

szawie.
Zwłoki przewiezione z osrały do Krakowa, 
gdzi.- pogrzeb z kaplicy fonm-Uarnej na
stąpi i,e  czwartok, dnia 27 b. m., o godzi

nie 4 j-o południu.
Na ten smutny obrzęd stroskana żona 
wraz 7 dziećmi, matka i brat-ia zapraszają 
Krewnycii, Przyjaciół, Kolegów Zmarłego

i Znajomych. 

NAEOZENSTWO ŻAŁOBNE 
odbędzie sio wc czwartek, <1 da 27 b. m.. 
o godzinie 9 rano w  kościele X. P. Maryi 
przed ołtarzem Pana Jezusa Itorzrżowa- 

n^go.
Osobnych zawiadomień nie rov ..s się.

jggaBBSBgi3g»6g^a3B31BagiBaSi " i ®
Zakład pogrzebowy .Concordia.- Jana WObNEGO.

PoszIsk iiW ^ns
V,’ I'a.uoTu Drom: Prof. wkc-wlcz ud, Gól*

skóemu, Bujakowi, Godlewskiemu za .rc-skliwą 
-piekę podczas ciężkiej choroby lf./rfi naju
kochańszej jedynej córłd, ś. p. Maryi Aidooy 
nofówny, oraz Wielebn. K i. Kaiecłu tom. ca- 
lC-nin gronu prof os orsJciemu gimiŁizyum imię- 
urn król. Jadwigi, Koleżauke-m, bksutkom I 
Wszystkim, którzy Jej oddali ostatnią 
gę, niechaj B %  zapłaci. 2301

S ta n is ła w o w ie  H o le w ie  z s y n e m , J

P o sd fk o ifc sm g .
TTPana Drowi bYcspariskiomu Antosucmu a  

wyleczenie naszego syna, san. poti'ior. Dawida. 
Goitkeba z bardz) ciężkiej choroby, ja-l.oteż pp. 
Trr Filipkiewiczowi Stanisławowi, Dr Grossfel- 
dowi, Dr Motyce i Dr 2uliu;-ł ienm, oraz Much. 
med, Piiioin Yćeis&borzance, Marherównie, Lar. 
deadiuTcrównie i słuch. med. p. iii nomowi za 
nadzwjTczaj twrakłiwą oriokę skład o wy tą drv

szyń»ki-.« (po poi znaczy b.: -- -a si n gą najserdeczniejsze podziękowanie i »Bćg
cankl*), które wprawdzie nikogo nie nasycą. 
lecz tylko na chwilę zaspokoją głód, aby na
stępnie iawód był tem większy*.

Spinie M  ktiierłsii o l i d a  M Bdśse
Londyn 26 ] u tego (PAT). Radtotelcrrnm s ta

cy’ krakowskiej.
iLor-1 Itoborts wypowiedział swą opinu; o L i

dze Narodów: Nie można się spodziewać, że 
nastąpi spokój ca zawsze ale na pew io ww- 
< worzy ona lepszą aunosterę międzynarodową. 
Musimy przekormć tycłi, którzy kierują ‘ prawa- 
mi^narodu, źe wojna jest złym sposobem zala- 
twnn.a sporów. Powinno się zrobić wszelkie 
możlin e starania, aby znaleźć inną drogę w yj
ścia. Postęp będzie w ie!«f.

Stworzenie L igi Narodów ściągnie , uwagę 
ludzkości na nią, a jej organizacja wytworzy 
środki, które ią uczynią skutocz-ną. Niema wąt
pliwości. że Liga zostaire utworzona. Z bie-: 
giem rokowań coraz bardzie i okazuje się, że or
ganizacja jakaś togo rodzaju jest konieczną. 
Jej szczególnym coieiń jest zapobieżenie woj
nom. Piwnem jest, że Liga zostanie utworzona, 
jak ty’ko preumicarze pokojowe będą rodpisa 
ne i żs należeć będą do niej nie tylko mirzy 
mierocńcy, ale i wszyscy neutralni, posiada
jący stały rząd. Skład Ligi je?t bardzo prosty. 
Uczyniono różne propnzycjra. K -ytycy zawsze 
się zna idą. Ałe do czego oni dążą? czy chcą 
poprzedniego stanu rzeczy? jaką proponują o- 
chronę na przy-zlusć? albo czy chcą rzecz od
nowić jeszcze w  straszniejszych i  a runkach? 
Chodzi przecież o całą kulturę europejską.

pluć*. Rodzina i R o dr tóg! na.

P sd z isk o w a n le .
Nmiejszcm składamy Siastrzo Elfr idztB 

CDum Sióstr Czerrronego Krzj ża w Podgórzu, 
Józek. 291 za Jaj pełną poświęcania i s* izw y 
czaj trosklirą opiekę pońcsas bf-rdso emjkiej
choroby naszego syna —  san. p-odpor Dawidn
G o tt lic b a  naiserdoczrJejrzft r>< d w ę k . « atla )
zapewutouia, d uzgonnej iTilzięcaośći.
2306 ■ Rodzina i redzaństw.

POSZUKUJE SIĘ KOREPETYTORA (oka- 
demikn) do dwóch chłopców z ę.imr—wnm rs- 
ahiego, Ltćry mógłby poświęcić 4— 9 gadzin 
(mennic. Wynagrodzenie: v;ikt, naieazkani*
i icaia dopłata. Zgłoszenia da Eiura ogłoszeń: 
»L o ł» , ulica Floryanska L. 23, tylko miedzy 
godziną 2 a 3 po połr łniu. 2309

Poszukuję LO KAJA !uh WZOROWEJ PO- 
SŁUGACZKI. Eefhhtuję tylko na siłę pierw: 
r-zorzęduą, godną sssfhaia z dłuęoletiiiarai świa
dectwami. Zgłoszenia: UNGF.R, SZEW SKA 21.

P. KOSCłĆł KOW NA zechce łaskawie podać 
swój adres pod: :L . R.* do JblndiBStracyi » ło *  
wej Reformy*.  2

200 KORON ZA W YNAJĘCIE PG kO JJ 
UMEBLOWANEGO ZARAZ 

moż-ic.le w Śródintościu iuh rboh, '/głoszenia 
przyjmuje firma Yćanderer, ulica Szewska 21.

fpiseK fliiUKiiisisany aa Wlians.
Mcdyclan, 26 lut-ego (PAT), »PcpoIo dTtalia* 

donosi, żs prywatne irformaeye po-twleTdzają 
wiadomość o spisku anarchistycznym przeciw 
Wilsonowi. Anarchi ta Piętro Gerro, którego 
liwięzkrao w Clcvelani, iciał się przyznać, że 
grupa Workers World poleciła mu zamordowa
nie Wilsona i Maek Adora.

LEKAR2-D EFTYSTA

ADAM ROSEHSAHL
jowrócif. Ordynuje przy u l Ló DLiKIEY/ICZA 

L. 16, purter.

SYPIALN IA  i różne moeto, durie beczki ka
pusty, burak? DO EPRZEDANTA. oraz odpo
wiednie Kii.szkaróe i stajnie DO W YNAJĘCIA. 
Zwierzyniec ulica Drcżvr.ą L. 9, od g. 12 uo 2,

CJpowicdzialny redaktor: 
M ICHAŁ KONOPIŃSKI 

Wydawca: 
R U D O L F  O S M A N .

t e m & e s t s k s * * .
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od redakeyi)

Co to jest KALB0RIN?
FLYTE K  22 KAR . DLA PP. DENTYSTÓW 
2238 5 dostarcza

S. YOGLER, JLBILER 
KRAKĆMT, ITL. GROD/KA L. 39— 41, II. P.

Wszedi nauk lekarskich 
DR ZYGMUNT LUDMIRSK1 

powrócił i ordynuje, jak dawniej, od godziny 
% do 5 po południ-!!, LL. KARM El.ICKA L. 31.

SALON FiELĘGMO\i A N IA  PIĘKNOŚCI 
Drowej LAśKiEW ICZOW EJ 

W  KRAKO W IE , ULICA RAKOW ICKA L. 8.
Pielęgnowanie piękności cery twarzy, usuwa
nie plam i zmarszc sków. Masaż elektryczną'. 
Skórne kąpiele parowe. Speeyalne kosmetyki. 

Otwarty od godziny 10 do 12 i od 3 do 6.

a-USUS iJS .
1TUAKÓW ip f ”I* ' R7n*k. yiÓTmy L. C. |K 

prz?i (se»av*
i rygwsEcw airCłiuiłgjah Uniwersytetu i w»rrijii*r® g

o w iwoluBckich; âxk»wtócłi » wmtoryimyk. g

FOTOGRAFIF ZJAZDU GÓRNIKÓW 
i  HUTNIKÓW^ 

z dnia 24-go lutego 1919 roku eą do nabycia 
w zakładzie fotograficznym ED. PIERZCHAŁ- ę  
SKIEGO W KRAKOW IE, ulica Karmelicka 21.1 *

t Ą ł l i i l l O I
. Si W.JfloWYcfc . - *‘T i* W“ ŁT' ,

, - BOKI .„„wWofiBi b-B P»b-»kj |
pisemny '  ■« ,*« rabjL*.

Ltlcy® iblwrowo t inil vi inolmo.
Oa/pWw, b u to w  i >u »w . 

iC o r iu c Y , i proupek.** do e^-i ,c. 
rsij^otow iu- 1 apow^Or .o do jnOiłyBiryca.

roi.-; > a a a e a a a a ^ B a .
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H O  W *  4 & P G K M A fc W a  96 Lttteg* 19kt>

rod  „ l a f ą c l e " . 9136

?SSPH JSSJSwi staro±ytno*ci. jfó DMtes}v maŝ hy ii* pisrinla
.hfi . iw r<5*nycfa systemów, af*arai,v do po-yiehuna o ra i p rzybory  d o  maszyn

nw s«i w  n«ń f  i.-t«ae_^ar6 dtiiu p raw dziw e a m o i  y fiu ra sk S e  j*ł  I w ^ i  U m y )  do m aszyn do pisa-
«>) Administracja „N towi»y* “  * * V ma, wabąiłri araerykaśstóe i kalki. m n

G e n y  b e z k o o  k u  p e n  o jrj n o .
Specjalny warsstnl reparacyjny.

A^szelkłg reparacye m aszyn pi9arsk:ch wykoiinje w najkrótszym  
czasin starannie i po niskich ec-nacli

S & U ^ O l L i l P  M o r a r A M :
nr K r a k o w i e ,  o l .  G r o d z k a  4 4 ,  T e l e f o n  3 5 4 1 .

U i z e l t m  i s k s y j

L o a w .r s a ry i j ę z j * *  n tom .tok iaga. 
Agio i* i a pnę' E o a w e r s « e fS  ‘  
p is j jm it ja  Adm in. , f i .  B o fo łm j" .  

2137

PossziR-iifyczlffl
u  t  otób, *o »p n m i_ iiia  ł o n .  
w i u :  n i  żw  f t o » K »  1. j * ,  11 » n 
4 J ,  S ow ińsk iego . 3139 1 i

ktiłiy ee‘:otwi«l- edzlti o' aal- 
_ » jm  j « i i  I n m ł a l m  F H s ią -  
tfłerrfc* mc. a. ła ttF  W {l 9., 
tmaaogtt V* al-i e£i jamaj-1 ity u. aą 

s to rn a  1614 r. u  eg msf i  
— 8f * l& g* W  "Dśeł, by lasko 
wt# po. - * s*-* ‘ n » t  u ao j« p-od adri 

■ -  k . M jSj iji. iY -m i tra k ó w , A
Krowedartka l; aa. 19 U  3 9

Ihi
1 k o c im i i o  .oc-oCar ». ~S- „ j i o  
* *  ł  „ T * n  <  • -m y ja -u je  A d Ł - a i s l '  

j tM o z m y '.  3140 1 6

R z ^ d t a
•  “ k o icK sn ą  e W ^  ro ln icza , z 

■iiohstn ią p ra k ty zą  gospodarczą, 
K ł.nk , ka w a le r, la ł  32, i j ł j  p łdo- 
«* r  b vjl«.rri aoatrjackUj, poszu- 

«  »  posady zaraz. Z g łe s -M ia  pod
1 h » >  A  N\, K ra k *w , i l .  O o D o r- 
A i .7 ,  B j- i*  AlrodcoM«ka, p *  ó i  
H-r 133 2141 1 S

M ą l e z y z n a
la t  34, kwSnr u tracił 4 la ta  p iz y  
wojska ike-.nie na rtijdowcj iosł- 
toin, •: -n i r fę  -  -laznodniejn cą ■ «  1mr 

l.tó ra  dopom oże m a do  a k jń c ze p ia  
m atu ry , —  2.gł<res**ia 1 od j S z L  -  
' 4 * 0 / '  de B u  r . .l o> n n i l  J, 
•f*! pensa i  S a lo m o n o w y  w  Ł rau #  

^ i e -  1863 2 9

Klacz
w io^ ttk ow ą , g ..iaaą  16 n  ary, 10- 
la tn ią , o l  u , j  w cj&ą, o r u  s a ie tk ą  
p j-okazaą, aa reaaraah, w  dob ija* 
rtsnta  m a n a  f p n » d « 4  sarsąć duto
r ta rn ia . tu o y a  k n ie jow a  Jorda- 
oów , p. Ł ęW w u  a. 9*3-2 1 3

F t » t n »  l a  n t y
w » «  i z e ,  jakości i  iioaci dam la  
f s  >wkę la b  w  c z r t i  :a , Jta W j U -  
41 » i"rom eb lcw a n eg *  t/okoja, o lis 
■ o żn ea c l % p ł * «  ip» lo ik  om i oao-
Bnom w ejśc iom , e łek iry a ą  hib ga - 
>e-a. —  Z g toM en ia  pod „Ł m * ry t “
p rzy jm u ją  A iim ia . „N . R o fo r a y * .

2266 1 'i

H i f U i
sa rs*  m a ją tek  koło K ra sow a . Z (jlo - 
aaoitia n a jd a le j do 1 m arca, A d ros  
» d a  po tya r # O rm d  H o te lu  w  
S ra k  o t o. 3118 1 2

Poszukuję ioKaiu
a it t ło g o , na nrtcp w śridmt# 

łsłu i t r M n  pdanisj .  ■ wynajęcia. 
j5 g lit*a flii jad  prsy ma,o
I d *  -  WN. R r fo rm y “ 3119 1 3

Mslsfelriĉ  kftmkmcir
aimjmę / *? »  t  -Lla pod WA .  W *  
p u p ja rn je  A om in . „14. K e io rm f*1. 

2121 1 3

Pi:**™
aara*. <Hi ebŁepca 1  V  k i g im a . 
® głoa.. t u  a pO '»n<om  w a m a k ów  

a d r ; 's m ; D w ór Z recayse , p.
2 i3 3  1 3

BOd ff‘
n i * w

Dam mieszkanie
i  nPD tę 13101)1003 'katiioc ia  aa ob- 

Zgiosronia ttlko *3obi*łe od 
jo d *  1 - 2 ,  nl. s w  Jana 1, I f l  t  

2126

tzfts nfdcftadzi
by przosadaa i pa lm y i r o li in y  i l-  
w ™ 1 ja k  r jw B te i i  ogródk i 
-h too ie  i " *  po^ łądka  '‘ n y p r  k a 
d m  P o o e im n je  » ie  t e j s  ( ‘ hamo- 
w iortu , D ębn ik i nl '  T r n iw k a  1Ó5. 
K a rtk a  aors-zpondenr v in a  W Tatarcrr. 

213 1 4

Spokojne
4yMjni*-.r»r« ma żei.rtwo z dwoj- 

9 dz.osi lat 7 i 10, poizukojL 
natfcbiBia nt tut od ma-ea dwAab, 
•wontaalsia jeane,», wielki';«o po
ka ja  nm «3lowi\Eajr« 1  te-**' 'a  lab 

t o i l L  V .g\.).*.■< 9 pie l -
*dr, Rya&k as. 2112  1 3

Pusrukuję posady
n s tk a lto  rkl. K c .-isn in deatk i la s  
* * 9 f p n ’. r t k  i in ro w e j, n a jeb ę t^ ia j 
p » w f c  e to s  —  Z j lo s ie n ia  f i i j j -  
a u to  kd m ifiio tracy-i „ S .  R e to rm y- 
p a d ^ f i i iu . - a l ie * * * A  1 3  ‘.  3143 l  ą

K t o k o l w i e k
aam Hy w iadem od* o lea ie la b  w m j- 
■e< peoytu  L n p y .n e  Now aka, azer. 
t '  kem p. 3 p a lk a  P . K . %  ktSry 
od 1 1 la re^o  1918 r., lassjdowisl »ię , 
aa  Bwkuwinie, le ik c e  podai" tskow e 
poi* a d re iom : poópor. A le k  -  der 
H anke W iw ak , D w  o k rę ca  geno 
n ta e g o  K le len . 9 ' 4 1 4

D i b A i  e o l e s k o  n u eb low a n y  
I  ł ó P w ł  <|,bnerq w ejśc iem  i t r u  
4o 'y a a  ę ia w  ro d  u  sa. liijfio- 
■ ten ia  p o i „P a fc O J *  p is y jm n ,*  A d  
m intatr. „N . K s r a i i e

oalem kitpi.a m »j^ tk n  D e .v8 k iega  
■o * “ <> m., Tw en taaln ia  dz ierżaw y  

do 8fK) m . . ę i _ j !  :a ia  pod W . F . 
p s iy  nruje A d  min ,.Tf h » fc r .n y - .

2147 L 3

U  2 H — 2 5  t  r .
a d b -^ Ł e  z ir  w ys p r*ed a l Uw .n ia- 
m a ż y w e -o  i  Jtarrwa^e. O iw ea r 
i a r o n i i  (■ w ra łw w ie tk i p »c » t o  
rtacya  k « le  sw a Zator. 2148 1 3

la t  27 » a iiiy od woiskn, pozzukaje 
poaady ,a k o  p la t n i e a y  U b  Ł t f -  
t y e r  W p>rtv»z»rzę-4EycU  roeta-ira 
cyt .U lob h»telacn. Wlsda jf sy- 
m am  po skini, . z  ó -iin , r o zy js k in , 
ksnenakj. a, rninm  1 kim  i niom ie- 
jk im . S jilo^ ion ia  r  i  -K . V  Nr 917“ 
j ł i y m a  e M. l ukes Irach f. A . (t . 
W todcń , J/l. 369 7 7

i i i

r ula wieśra x d3ngot«tntą prut- 
tykR, 1 plękaam i dwradectwanai, 
po. «  ta, po.-tody ładni-*,,, ^ tan  
- • f-B  adm in tetra tora  idbr- —  

Zgłosaenia d .  to rte * „N tcztln ik  Aa- 
O jł“  w  C horod iD ^ , 1807 3 3

tidiielaAi
lokarj grT na skrrypaoat) i n» tol- 
t * F *  i; Z { iM n t ia :  Alaja Mickła-
W »  1- « .  , c 8ft 3 4

„Sfsłonia «
'• J t r y k #  w yrob ów  “ r e iy w c z y c h  

Li. S tyk ,rr»w Łk iey» w  K ra feew ia , prey 
-u M a i  1. 6b, u w ia d a m ia  -twyeib 
P. T .  O db iorców  p. o w in e j o n t la y rk , 
i «  ao wi „lęd 1 u  tnidaeści prw, 
s jłk o w e , n a jp ew n ie j a lbo in m i lob  
prraa fra oa c-a rs j i  ep od jto rd w , to-- 
w ar s fa o ry k i pobierać j o g ^ ,

1905 4 5

Z g ł o s z e n i a 1 w n a

s:ifeski*yli<r!/̂  udziałów
k a w ią z a r ’  sirj m a ją c e j  *  k a p i t a łe m  z a k ła d o w y m

J K  2 , 2 0 0 * 0 0 0
0

Spółki % ogr. odpow. pod firm ą:

W t T  ■ m  1
Fabrył-a wyrobów

przyjmują

,tr
s*ołar»^Sch

do  t la ia  15 m a rc a  b r.:

B a n k  k r a j o w y ,  f i l i a  w  K r a k o w i e
ora*

% ó i k i i  f a k t ? s r e w a  w  K r a k o w i e ,  n l .  P o d h a l e  1. 7 .
P e d  p z w jż s ię  firm ę  zak łada  fe;tuij«S: zD eśyc is li "p iłk ę  z o ę .-u d w o u *  odp iw ied z ia ln ośrią , 

oparto  u n  ła w ie  z  r. 1906 o kar ta li z sk ta d n w rn  t i  9 , 9 0 0 - 0 4 7 0 .
Nngnuazy u d a a f epó la ika  w in ea tć  m uże Iż l.OOJ
3 'ó l k .  zaku p i u .  u cdrtas A  r a e w , za w a rte j m ięd zy  p R om an *m  M a ian yu n  a  kem ite tem  

zDiudyciD l iulRj.yfc| od r 18‘1S i dobrze p--i nx>cnj j c .  aru *sg fab rykę  w rre b ó w  r to H rrk ieb  i po i • 
s ia tS w  pt M aru iy to tt. w  K ra k ow ie , - *.o i »a% w  pobliżu  iw o — a ko le i O is e g ó r A i ,  Ł  J. gTuata, 
> - ( l , n U  n ta n y  iy . n a rted -ia . nrisjiłsTnia e ie k t t , czw i. k o le jk i fa b rycza o  i  t  d., ori z zapasy 
■  i t i i y n l t r ,  a p e o r r s iir  ■* a  atozr-, i n w  ,c * y n , ja k  r -h y - .i*  i  - j t a w ie n ie  trogiesro g s t ra  - posiadać 
b ę its a  pi eap .aca ika  ceny k a o a a  ym eda-^M orztwa, k a n iu la  ob e tew eg o  o l o f o  H  D O Ś . t t M i l ,

P o g ło s k i o aatem  n r z d r o w y A  peditaw n- \  tin anzew yrh  —  u rzą-i.-.n « posiępoiro  —  przedsic- 
b k re tw c  t .  f z b . j^ m e ,  b w l«ie m og ło  s t t r -y to  i .  'k o ło  300 rob tla iżóH -,

P/—I«k c > a  roczna w n os i' m ido  ik it o  K -lj900.00t.i, a renlow-naió aż p rzy  fa k to r io  rocznoj 
K  2,<Wy,P09 będet* i u  z i i łs «u %  le  i s z . u ł  pa p rzep te rad zen ia  o-l »ia,iw  a m ortyza cy jn ych  i deto- 
w au ia  z ta łu to w ysk  n * w v ,  na wyptla ię gnóia ikom  H -  T4* %. d t 'w ! d ‘  u d l -  od u d a -J  iiw

sra a y ie go  i 9 fachow o

O r s i  asa t o r
zdetoy, óry ma ftmwtl * J&ffiwMł 2^«J ftadlzg" I mi swirakto 
i  ajc- * 7  a agrs a w a a l  i  kpótkazD < . f c k W A l i « ! l  o zSę

* » ; » f  i i g > « b  / ,  d e m a *  j / i ą i i u z ]  A ,  { l e i *  m t o t t *  t>  X r* »- «  ■», 
E2 > :£sSe i lo b r .  jy»*m  Hylk i i ’ g \ tym * łsntttLi atężet f i l  
sacftsą s łę  z f t a s 1 d y n k n y t M m emrad A z _ i * .  »w »«4 rt*j w  Is a k a w ie , 
ulloa Czarnaw .rjajta TO TeitO, 5Tr 690.

Młał iiWŁi«9V
L b e r ia iii a-i 6 n  in u a je  i **.- 

fciara z  p iw rlc- i k' d b a . Zgło flie- 
tfc-la ęi-d „ M - a ź "  d- Hi ora  J .  Hop- 

onm  i Sa lo  jccoo-fcj, ul. 5z .zapau* 
tka i. 9. ' 2 aa 1 3

9117 1 8

& © !  I
Z powodu podn żen ią  roóó l k raw ieck ich  k a 4 aa p ra i.tóczca  r>»n: m oio  
w krótk im  czasie w yu esyć 8-<j k rs io  i s zy c i*  sukton duinsfcich 1 uDe-

cięoycb
w szmata i i r ^ a  i szycia „Jćz-siina4*, aL SSaga 11
K o r*  rozpoczn ie s ię dn ia  3 m arca b. r —  T a m że  w sze lk i* , form y, 

p od lag  w i ię w j  m iary . 2190 9 5

Poszukuje się
kilku większych pokoi luD D.aiego ohjektu 
piętrov/ego, nadajacego się na zakład przem y
słów }' Zgłoszenia przyjm ują Adm inistraeya  
>N. Reforniy< pod „ H .  E .4* 2015 2 3

itousons reSEtais* acyjBky
lab  w ysŁyn kow y w  K ra k o w ie  po trzebn y. Z głonzen ia  do re£.u»uiacji 
óiarrnana, K ra k ów , Strudom 1. 16. 1679 4 8

Sfii?h307 tllOżOlli
(b . ucneó rea lo . g i io n ^  rm  utn je 
lok cy j. —  ZgłuascnD. pod ° Ł  P .  
p rzy irau je  .id m in . „ S  R e fo rm y*. 

'3 8 7  6 6

Urzędnik jwywain?
' » t  31, i 'e ia a , l .  raiar, a '  tną , 
p rak tyką  w ta i— . »  pcae b iu r*  ■ 
wyc.h oraa H  in fo C -w  prabtfkm  IP  ! 
a* u laf« r y ,  N » * t >  —.e W ń S r r  wto-
dalący jęzjk-om  polskim l ulso.to- 
ck is i w i t r w ;*. t p f r » » n  a a
oiHKscemó* »s r .r *u ttS ł t y s ś w 1̂ ,  
poornkoj. peaedy u  .•wwtts^ł tak ' 
w m ie łs ie . W tr im k l .reatt umowy-* 
Zf.-toater.la e<M S . B . 1 7  w i ą »  ' 
m ujs A d m ln ia icscya  „N . R e ierm y^  

1841 S 7

iliM iir Z
n i. i f r » )  * «to to w i«s a  k u p lę .K .3 iw eL , 

K ra k ów , aL. N ieoa la  T. M 3 T  3 i

^ ? « r &  t e c ^ n i  > h a ^ ; o w e

INDUSTRYA

M i o ^ a
zdrow a  m am ka p ly ya lte  a m *  
m ie jsce  w dobryu- dem o. W la d i 
mośdr ul S « l i l  13, I I I  p^ fccogłt 
d rzw i na  lew e. 1937-' 3 -8

I I
99
.n żyn ia row !e K fębkow B k i i T re u tte i, Spółka zora j, z ogr. poręD . w  K ra 
kow ie  p ode jm u je  się w szeliricn  prac, w chódzących  w  ra k r «s  i a s d a i a -  
f j j  T i c r h a i l l c z j i y r k l  fi b ry k  ja k  eztan* ow n i, fab ryk  cem eutti, 
gorze lń , ra fin ery ] sp irytusu, brow arów , d i i  k tóryeh  jr r .y g e to w a jo  p lcn r, 
kosztorysy i  eU b e ra ty  r e a to w a j*e i.  U d z ie la  porad przem ysfow ynb. 
i i c ;- » P » K i * n t a j t i  fa b ryk i, sa jtLu je  się dostaw ą m anAm  i a rtyko łów  
toebn. tak  kra j., jaK  i reg ran . —  Rw .hanek  b ic i. iv Itanau krojuw yto
i w Banku d la  baad iu  i p rzem yśla . —  Korospeedencyu  obok p o lłK is j 
francuska i n iem iecka. ‘-010  1 3

€

ia  statu towych c r « e r  na w yp ła tę  ep ó is ik em  7 8  % d y w ! d  u d y
K i#row u iotw « t o w y k i spoczywa, beds ie  w  rękach  p. R o m a n * M a

wyks/.lrtłcouycb za o ia d i w -ów .
S u bskrybey f u dzia łów  u sku ttezn isd  m ożna  rów u loż  d regą  w p ła t 

pożyczk i państw ow ej.
a s rg n a ia m i poitk  tej 

1828 1 6

Pciu-frfawi—i* 
reao? i t i  A u g ie tk a  i rodo* i«a  Fr*M 
euzka ao koŁw oreaeyf i  ndsleJecia  
lek cy i na  2 de 8 god z in  d u o s i  lUi 
Zgłoszenia lia o jw a e  poi A, F. 23 
do B iu ra  J. Howsasa i  Rat<nnouo» 
w e j, n l. S zczepańska  9. 1976 4 4

S O N A  ”
Kntuciizkft, potrzebna na w-ieti d* 
7 -la tn iej d z iew czyn k i od l  n u m i 
lub kw iB tn ia  b, r. R l i i i  »-a a  iado. 
m ość: r lm ków - ul. S iea iiradztóegu  
1. 31, I  p ię tro  1378 8 8

FisrtspSan
W irth a , -rrótki, k rsyżow  
do s p r itd ru ia  w  ekłt r! 
uów H e len y  Sm olarsk i 
saa 1. 7. » '

Ofl sprzedania
naboje B row n in g  7.65, 260 jz tu k , 
» r » -  m aseyn ii do szym a, ozob-n iow a. 
Z g łoszen ia  a podaniem  eony p rzy j
m u je  Adiiiin  stracya  nN . Reform  i “ 
p td  « .  7 6 5 . 18o2 2 ‘i

P o s a d y
tow a rsya ik i lab  U a to rk i a  starsze j 
paui lub  pana. p iuenkn je intet- 
g m iu a  pauna. —  Zgfu az*-iia  przy j

w a r s z a w s k ie
rowo, aa snzm-j ow ak ie j fabiy 

m rzeda je T‘  > l a l  t y c z s a j
k i Fr. Fuch# i Synuwie w  W u runw lu  
1 a a  źęga n ie  c e a n lk i rozuyła

T o w a r z y s t w o  % 3 a ia d S (? w e  T .  A *
K r a k ó w ,  u l .  S l a w l r e w s k u  I .  1 .  9198 1 4

Po dłuższej przerwie otworzyłem mój 
znany ^ a ik ła d  k r a w i e c k i  damski.

W ykonu ją  wszelkie roboty w  tym za
kresie wedle najnowszych i i - a n c u -  

s k i e k  i  a n g i e l s k i e }?  modeli.

Polecam się względom Szan Pań.

.  K I © f e
U r £ f k ó ^ ,  E r a ^ k a  U .

m aje  A d m ia S tr a z jk  
pen InMlituiu*

,N. Rwltiriny1- 2110 1 4

*  i ia m c a ln ra , l ó i o y j t  rc* 
do -<-łr*od«ata t  u k ład ti*  ' 
uów Htlenr S rio ie rsk ie j, 

h u k a ł .  7. '  19

M aistsi ceglars
pozzuknie usa iy. Obeunany 
d-.o dob ze z w s ie lk iem i wyrobu 
1 wyta!auiem. Moza wykmaat > 
świadectwaił>i. A. 8. p «et* i estanii 
Pońgorzc. l*<fi 3 -

D z i e r ż a w y
lub kupna aptek i noiiŁakuje si*i 
Z g loa zru ia  pod „ i p t e b u  p f iy  
moja Administraeya „N. Reform *. 

1S47 3 3

10*0 4 O

temaraa it te n i
takde »  k u l t  h a ftów  keściotnyeh, 
pi j  n  i p.sadę kierowniczki lab 
urn i.d .bus, w ad.P«w"»dnim *a- 
kładzie  lu »  haudiu. Z f ł c iŁ  n i-  liet. 
ped i ł f t l l t .  l 1 p rzy jm u je  A d  

-liatr. „N . K e fa rm y *. 149 fe O

HiiS2»ny tfo Msanifl,
■ 8*7 hsi^ toBU o ^  Jy uatiycia. 
N ap raw ę i przeróbki nul n te - iu ia  

s ię  r  n a jk rou zym  czasie. 
Spec. m echan icy :

Juliusz n eck e r . pK4 W> R eyh t 
Kraków, ul. Kurniki 3.

1737 4 4

Obrazy eryglnały
naj wybitnie jBzych a.»la;zy polskich: 
Ma.cz»w»ł egt, Kossaza, Wyceof- 
kowskiego, WyspLmskiego, Ro- 
szczycą, . lie rym s tie g c , S tan is ław 
skiego i wielo mnych ranią i*  
sprzedaniu. C l. 2 ija  jka  d. 9 (r4g  
Sławkowjkiej), i  p iętro , na lew o 

I id o  C ti

Mto&zfcnlec
w oiny od w ojsba, z egza in . A kade
m ii h a n d . i  ra ch on k ow o łe i paustw . 
poarnkuje ja k ie jk o lw ie k  pt sady. —  
Zgłoszo i i  pod „In w a iia a* w zy , 
-m aj* A d m in iłlra e/ n  „N . R e fo rm y  

ljftu 3 O

S
j p t . l t i  w  J e S i f l  zaraz do aprtc- 
a in ia . W ia d  mość a a d w o ia ta  ł^ a  
K liiu sek isgo , Podgórz*, R ynek  1. 9 

1Ó80 *  z

Ptisiykuja mieszkania
z d eóoh  pokoi, kuchn i z przy-^ale- 
ż y to ś iia in i, w  Sr4dm i»Soia. K n p ię  
m ało o żyw an o  ile g a u c k ie  urządze
n ie  ja d a ln i i  syp ia ln i. Zg łoszen iu  
pod „S e ih B *  p rzy jm u je  k d a in is t r  
„N . R e fo rm y* 1653 4 5

Wilii
now e, ua resor: ch i ranki; do .prza-i 
ńauta a P w rra  b ie lak a  w  P o d gó 
rza , dl K a lw a ry jiik a  76. 1383 3 3

W d o  w r a
w średnim  w ieku , po funkcyanarya- 
oz-i ko le jow ym , p o u o k m e  -oe* 1 y, 
jako  gosppdzni, u sta rszego  kaw a
le ra  lub wdow ca. Zna  się dobrną 
na gos,'W*lars4wie i aan d io . Z a jm ie  
się ch ętn ie  dziećm i. W iadomos*1' pod 
adrcffw n: B ron isław a N iew ia d ó w *, 
ul, R akow il-ka  1. 4, 11 p iętre , dr:.wi 
na prawo. 1736 4 5

do w yn a ję c i*  l o k a l i  parzeraw ega  
z  8 — 4 p. koi w raz  z  bocznem i nbi-. 
kacyum i, n ada jącego  się na che
m iczną  fab rykę . R ó w n ie ż  m lc -  
s y k a n ia ,  sk łada jącego  s ię z  3 po
ko i i knclm i z ts in fo r t i n Pośre
dn ictw o w yn agrod zę , fil. S r : r a ,K ra 
ków . uL u a zo w a  8. 1727 3 3

UliwIeszc&eiiSe.
?sa odbyłem dma 18 lutego 1919 Ogóluam Zgronudzeura  

:ikc} onaryuszów B.nrikti galicyjskiego dla handlu i przemysłu 
w Krakowie zapadły następujące uchwały:

1) Na wmosek Komitetir rew zyjnego zatwierdzono zamknię- 
cie raohimkv>w za rok 1918, oraz udzielono ‘Radzie zawiadowczej 
abeoluKoi yum.

2) Dywidendą za rok 1918 ustanowiono w kwocie:

K  2 4 *—  % st e s y  i i  -3 %
a wypłata tejże nastąpi 1 hpea 1919 za ściągnięciom kuponu N r  1* 
zaopatrzonego terminem wypłaty »1. hpca 1919*.

3) Po  funduszu zwyczajnego rezerwowego przekazano kwoię 
K 29.379-92.

4) Do funduszu zabezp.eczenia listów zaetawnych w«ielono 
kwotę K  29.379‘92.

5) Do utworzonej w swoim czasie rezerwy na straty wojenne 
przekazano sumę K 150.000.

6) Do funduszu pensyjuogo urzędników i siug Banku przy
dzielono kwotę K 50.000.

l^o Rady zawiadowczej wybrani PP.:
Badeui hr. Stanisław Henryk, dr Bednarski Tadeusz, dr Benis 
Artur, Gotz bar. Jan, dr Henoeh Józef, Jędrzejc^iicz Ada -u Łowy 
Zygmunt, Lubomirski ks. Andrzej, Lubomirski ks. Kazimierz, 
Potocki hr. Alfred Sitr-yńsk i hr. Aleksander, dr Steczkowski tlan 
Kanty, dr Starzewski Tadeusz, Tarnowski hr. Adam, Tarnowski hr.

Zdzisław.

Do K^misyf rewizyjnej wy&rani PP*:
Józftf Strzyżewski, W iktor Gabienz, jako członkowie. — Gabryel

Wedrychowski. jako sastępc*-
w

Bank galicyjski dla iłauflin f przempun

D n ia  15 g o  ln te go  1U1-J r. .-8.an.> o tn  irtj-m  w  K rakow ie przy u licy  
K a n n eU ck lo j 1. 6. 1625 3 3

&kleą* wiiejski
który  będalo zaopatrzony w  produkty, ja k  m loko, inadr, ner, drób i t. i .  

T o w » r  oędz ie  p ierw  ize j janesci po m o ż liw ie  n isk ich  cenaoh.

MODA I SZTUKA
w zawodach. K ra w cy , m o'’ n ia r!n , t a io ie n ie ,  kape lnsznu y, czapn icy, 
ręk aw icza io y  i  s zew cy , p renum ora jeia  (7-50 k w a ita i- i p i*Ł ,i' redagow an e 
irf* z f*oh *w có w , {  jk: p <i b l  i h .  k p » w l e c k a a  (K ra k ó w ). N r ó p >  
-isje na jnow sza  rozporządzen ia  m in ia t-rra ln o , m ody ' ró.'.na i s j i in ie n U  

iiow o i połis. P r u a l l U j  s low . w  nadesłan ie w ys fin y c li form u larzy
w spraw ia  » p i * «  eztousów  i  t  S. 20 -:6 2 3

Specyaiistka manicuri*
o n d u lu je ,  c z a s z *  

asimDdaiBlszc Iryr.jry.
S p e tyA u y  ś ro ie k  w ła m  ego  w y re b ł 
do w yb ie la n ia  rąk. U t. S łaa  kowsk* 
1. 21, IJ p iętro . 1339 11 12

P  3 £ X U k U » $
na popołudn ia  p-snuy in D lig ł-n tn e j. 
ze znajom eśc-j rzyc ią , do d w o ig a  
d z iec i la t  «  i 13, aw en t. Da cały 
dzień . Z g ło iz e u u -  SchB n feti, a iica  
W rzeą iń sk a  8, U  p. 1828 8 3

akóvĄ ł ctnia 19 Itrtego 1919 

—,  . (Przmórak ni* bądu* płaca*;.) 8100

s i»WhniWhriifiyHH%CSłł

e t o w o w r e j  j n f l r o i t o i  
w ^ m t a g d 11̂

MEA *MJC3®01 ilCE
pocita Opoki Lnbetekie.

son i •

K ę p y  N H f f l  m c i T M  m u r u  y y » i t i j  n n y

His mmittoKsMi!
K u p a j i i  w s z e lk i e  h i i a ż k i ,  n o w e  i s t a r e ,  c a la  b ib l i o t e k i  

i  r e s z t k i  n a k ła d ó w  A n t j k w a r n i a  S z .  T i l f o t ,  K r a s ś w ,  

vL fićlitK L 9. 1990 2 2

Dwie
syp ia ln ia  ln k *a *ow a . a ira io i-ra d ła . p r r t y ir y  i d y w »a  perski d u iy  na- 

d łs z ły  do sprzedaży 1969 9 3

Mai?8 u l. F -ra d ia  6 .

u U

- f iu ,  l i - o m y  ^ 4.
wyrabia:

» jfyka maszyn i narzadzi rcmiczyta

Przejeżdżając przez Kraków 
dnia 13 na L4 lotego,

zguhiSea: pso!ęxtetlew Wiiłtso
z ż e item i p lau irm l (oku- 

larami) i taką gwiazdką 
w środka na głowie. Sierść 
bardzo wytarta; wabi sio Bat
ko. Znalazca ra.ee.y od iaó ł ł  
sowitea y.ycagruLfwDiein u p 
IgiirsCHpr W bisrtergera, 
ui, fU w k o w ih a  39, nad 
kawiarnią „fckipire*. 3066 4 l

Panienka
z nki-ńozo-ią 8*ke!ą wydziałową, 
tunidzte slsJh, połaaą w wy »•  ry
czał nl Wiążą* J. Dc-rflow-lota, 
Dl*Ł w n  p * : { i y « k  S Z g l .-*zcnia 
tyłka oi ęndt. 8 —# rano 2037 3 i

108 6 O

Poszaaaje ńą do natychmiastowego wstąpienia kilki, 
zdolnych, starszych

sił kaPEiiwtestt
&aiofifedw, stesogioffijących i piszących aa naszynit, gtusi- 
townt. sbtznaaycb z wszełkiorai pracami biiirowemi; nadto

hdo prowadzesia łfast płatniczych, biegłych w racuankarh 
% kilkwśefauą wcaktyłą. .

W  ofertach należy podać dokładny życiorys, w amoki 
płacy i referencjo, ontz dołączyć odpisy świadectw f f i e z i  

Młae wferty nie rostaną awsgbdiueoe, Przesiać, do utas ul 
straeyi „Nowej Reformy* pod „ t9 2 8 u. iwh {j %

Pewna eizysiencyę
inożo sonie eupawftW energiczna 
osob. pr*L-» 0a5yeK (sbr>ż zsa 
nogo ,  rbyk atu opd y  wcaogft .a  jen? 
*0.000 f  V.4*dn3)oóot adzicli eo- 
krsUi i Sto warzy "innił kaptte" i 
!7ihD«. hemfl.. ul Rmo.‘e4sk 1. 14 
nrzsd ■tolnilniem 1761 3 5

l̂ łyn
parowo-woUiiy hauJIo* 1 goso« 
darozj, ebarn-;* w ecłin, p o y  to  
fot, bas tułnkajeneyi, do iprzeJania, 
W isć HDieńe »  kaarDorji uotaryal- 
nej w Czarnym Unnajco. l*>6 3 1

3 morgi pola
vr W ielk im  Krakawis, zu -ał do 
r-iirzeda-i łv. W.-ulomDi1 w  sklepie 
]./ Antman, ulica .i* !ar-ka 1. 16. 

 1883 8

i«teHgSnśay

la t 26, elektro-mncbmik, ożeni a;ę 
7, panną, lub młcuą »d«wą, która- 
by ma ilopori-egła do o tw orzw i*  
w ia.negfl uk ładu, Rznci rak taje 
zspełnie neryo. O tp »w :e d z ‘ , o ile 
m c iii w e «  fo lłgra fi:, pod ,. Z la -  
Oh«ifcty** przyjmuje Atfmfniatrze, * 
t .N Łaformy . ł930 213

B ś m k o m l iM e ra t& te  n k a k * * * .  i d  f i , U  IL uorsai


